
Depesza \ 
GENERALISSIMUSA STALINA I 
do premiera Otto Grotewohla 

DO PREMIERA 
NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ 
TOWARZYSZA OTTO GROTEWOHLA 

BERLIN 
W dniu święta narodowego -- drugiej rocznicy utworzenia 

Niemieckiej R<'puł;l"ki Demokratycznej - proszę Was, Towarzy­
sw Premierze przyjąć moie gratulacje. 

Życzę narodowi niemieckiemu, Rządowi i Wam osobiście dal­
Izych sukcesów w dziele budowy jednollteg'o, niezaleinego, de­
mokratycznego. miłującego pokój państwa niemieckiego. 

J. STALIN 

Proletariusze wszystkich kraj6w łączcie się! 
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Zw. Zawodowych 
WARSZAWA. w 6 rc(;z.ni,,~ 

utwcrzenia Swiaiowej Fedenac~'l 
Z\\-jilzków Z a-wodowv'ch , CRZZ 
p-rzes\a,\.a do $FZZ ·depę·~7.ę, IV 
kitórej czytamy m .i·nn.: 

.. Związkowcy polscy wieó"ą_ i, 
ża·Gllia sil·a nie z<dQb ws-t-r.7.)'mac 
ma,pszu zrzeszonych (Jod jej 
57,ta:nd arami mas !pracujący,ch ku 
l,wy-cię~hv<u 1'\1' wal1c~ o międz~'­

narouQwą joolno;ć, (). -p<lIk.ó'i i P<l­
&tęJp"· 

==-. a 

Odpowiedzi Józefa Stalina 
na pytania korespond~nta "PRA 'VDY" 

w sprawie broni atomowej 

weneral'l'ssfmus Józef Stalin 

SŁO'WA 
TOWARZYSZA STALINA 

Wywiad -udzielon) przez towarzysza, Stałina. koores.p4)ooen. 
łowi "Prawdy" Jest mocnym uderzeniem w rozhisferyzowa.· 
oą bandę podżegaczy wojennych. jest potężnym ostrzeżeniem 
dla. amerykańskich spadko·biercuw Hit.lera. SItOwa. towar-:zY· 
sza Stalina wyrażają niezmożoną potęgę Kraju Rad. który 
sluiy dobrej, słusznej sprawie - zabezpieczeniu pokoju, nic· 
t;mdległo&ili i niezawisłości nllil'Odów i dorobku ludzi pra-cy. 

Amerykańscy imperialiści dumDli z przewagi, jaJl;ą miał 
im dać rzekomy m-()nopol broni ato-mowej. usiłowali wymu~ 
r>ić na wszystltich narodach uległość szantażami atumowym1, 
grOŹbą uiycia tej niszczycielskiej broni. Rychło p.rzekonali 
się, że monopoJ taki nie istnieje. że szantaż atomoWY obrócił 
się ost'rzem przeciwko nim samym, że wywołał popłOCh w 
kh własnym spOłeczeństwie. ' 
Amerykańscy imperia.liśc>i odrzucali wszelkie pokOjowe bll~ 

eJatywy radfieckie. OdrzucaM in1cjatYWę radziecką w spra-' 
wie zakazu bomby atomowej. zniszczenia. zapasów tej broni 
ł wprowadzenia. międzynarodowej kontroli wykonania tego 
zakazu. 

ProJelkt, kt(~ry p rzecdwstaw.hld projektOWi ra.cbieckiimlu, 
t. zw. plan Barucha, był karykatUil'ą kontroU międzYl1aro-dO­
wej. Zmierzał on w istocie do amerykańskiej kontroli nad 
eaergią atomową w innych krajach z zachowaniem zapasu 
bomb atomowych i rozszerzenjem ich prOdukcji Je4ynie w 
Stanach Zjednocwnych. 

Tylko samobójca lub zdrajca własnego narodu mógł zgo­
dzić się na taki projekt i taką kontrolę. ..Rzecz zrozumia.ła 
- stwierdlZa towarzysz Słaltn - że ta.ka "kontrola" nJe mo· 
Że zadowolić narodów milujących pokój. które żądają zaka­
'zu broni atomowej i zaprzestania jej produkcji". . 

Cała miłująca pokój lud7lkość po·parła stanilwisko Związku 
Ra.dzieckiego, dając temu wyra·z ponad 500 milionami pOd~ 
pisów. złożonych pod Apelem Sztokholmskim. Te 500 mi!lio~ 
nów pOdpisów były ośw!aac'7,miem, że cala ludzkość powsta~ 
je przeciwko imperialistyc7 ! m ludobójcom i nie złoży bro­
ni póki nie spęta Ich zbrodnlczych rąi{. 

Związelr. Ra,(!ziecki nie chce wojny. Związek Radziecki pra­
!Cnie w "u'w.iu rca.\iz·ować wielkie. stalinQwskie budowle k.o­
muniunu, które niooą ludm-om radzieckim szczęście I dobro~ 

(CIąg dalszu na str. 2) 

MOSKWA. Dnia 6 października br. dziennik .. Prawda" zamieścił następując:e odpowiedzi 
J6zefa Stalina na pytania korespondenta tego dziennika w sprawie broni atomowej = 

Pytanie: Co sądzicie o \\rl3\\ ie, jaką wszczęła w tych dniach 
- prasa zagraniczna IV związku z próbą bomb" ato­
~no\\'ei \\. Związku Radziecldm? 

Odpowiedż.: Istotnie. dokonano u nas niedawno próby 
. Jednego z rodzajów bomby atomowej_ Próby 
bomb atomowych różnych kalibrów będą dokonywane 
również nada! zgodnie z planem obrony naszego kraju 
przed napaścią -agresywnego blokuanglo·amerykallskic­
go. 
Pytanie: W lwiązku 'l prób,! bomby atomowej rozmaici dzin 

laeze USA biją nil alatm i krzyczą o zagrożeniu 
hezpieczel1stwa USA. Czy istniejĘ jal,akohiel\ podstawa do ta· 
kieg-o alarmu? 

OdpowiHŻ: Do takiego alartnu nic ma żadnych podstaw. 
-----Dzlałacze USA nie mog;1 nie wiedzieć, że 
Z'.viązek Radziecki jest nie tylko przeciwny stosowaniu 
hroni atomowej. lecz jest również za .ie.i zakazem, za 
zaprzestaniem Jej produkcji. Jak wiadomo, Związek Ra­
dzieekl kilkakrotnie żądał zakazu broni atomoweJ. lecz 
za każdym razem spotykał się z odmową mocarstw bloku 
atlantyckiego. znaczy to. że w wypadku napa~ct USA 
na nasz kraj. koła rządzące USA będą stosowały bombę 
atomową. Ta właśnie okoliczność zmusiła Związek Ra· 
dziecki do posiadania broni atomoweJ. ażeby spotkać 
agresora w pełnym uzbrojeniu_ 

:'\gresorzy chcą oc~ywiście. ażeby Związek Radziecki 
by! hezbronny w wypadku ich napaścI na Związek Ra· 
flziecki. Ale ZWląz.ek Radziecki z tym się nie zgadza 
l sądzi. że agresora należy spotkać w peJnym uzbrojeniu. 

A zatem. jeżeli Stat1Y Zjednoczone nie zamierzają do­
konać napaści na Związek Radziecki. alarm wszczęty 
przez działaczy USA uznać należ,y za bezprzedmioto· 
wy i fałszywy. albowiem Związek Radziecki nie myśli 
nawet o tym. ażeby kiedykolwiek napaść na USA 'lub 
którykolWiek Inny kraj. 

Działacze USA niezadowoleni są z tego, ze tajem­
nlcę broni atomowej posiadają nie tylko Stany ZJedno­
czone. lecz także inne kraje. a przede wszystkim Zwią­
I:ek Radziecki. Chcieliby onI, ażeby Stany Zjednoczone 
posiadały monopol w wiuesie produkcii homh" "tAmr'-

wej. azeby Stany Zjednoczone miały nieogralliczone mo 
Wwości straszenia 1 szantażowania innych kraJÓW. Ale 
na jakle,l właściwie podstawie myślą oni w ten sposób, 
i z jakiego tytułu? Czy monopol tego rodzaju leży VI 
interesie zachowania po~oju? Czy nie będzie słusznieJ­
sze Jeżeli powiemy, że sprawy mają się akurat odwrot­
nie. że właśnie w interesie zachowania pokoju potrzeba 
przede 'Nszystkim likWidacji takiego monopolu a na 
stępnie bezwzględnego zakazu broni atomowej. Sądzę. 
:i.e zwolennicy bomby atomowej mogą się zgodzić na 
;,akaz broni atomowej tylko w wypac1ku gdy zobaczą. 
;'e nie są juź więcej monopolistami. 
Pytanie· Co sądzicie o mięr.zynarodo\\iej konlroii \\ Jzie-
-----·-or.inie broni atomowej? 

Odpowiedź: 7,wiązo?k RadzieckI wypowiada się za zaka· 
- zem broni atomowej i za zaprzestaniem pro· 
dukcji broni atomowej. Związek Radziecki wypowictda 
się za ustanowieniem kontroli międzynarodowej nad 
tym, ażeby decyzja o ząl<azie broni atomowej. o zaprze­
staniu produkcji bt"Oni atomowej i o wykorzystaniu już 
wYP1'odukowanych bomb atomowych wyłącznie dla ce· 
łów cywilnycb wykonywana była Jak najściślej i jak naj­
sumiennie.f. Związek Radziecki wypowiada się za taką 
\'i-laśnie kontrolą międzynarodową_ 

Działacze amerykańscy również mówią o "kontroli". 
ale ich .. kontrola" bierze za punkt wyjścia nie zaprze· 
stanie produkcji broni atomowej, lecz kontynuowanie 
takiej produkcji. i to w ilościach, odpowiadających ilo-­
ści surowcó·N. jakimi rozporządzają te czy inne kraje. 
A zatem, "kontrola" amerykańska bierze za punkt wyJ­
ścia nie zakaz broni atomowej. lecz jej legalizację 1 
usankcjonowanie. 

W ten sposób sankcjonuje się prawo podżegaczy wo-­
jennych do mordowania za pomocą broni~tomowej dzie­
siątków i setek tysięcy spokojnej ludności. Nie trudno 
zrozumieć, że nie jest to kontrola. lecz naigrawanie si'ł 
z kontroli. oszukiwanie pokojowych dążeń narodów. 

Rzecz zrozumiała. że taka "kontrola" nie może za­
dowolić narodów miłujących pokój, które żądają zakazu 
L..~_._! ._--' ____ -01-.- ~~'J.J_-"'''''~''''''~''''''' J"-'J t" .. 'V' .......... ~ ...... J. 

Uroczysta akademia w Berlinie 
w przededniu drugie.i- rocznicy 

proklamowania Niemieck!ej Republiki Demokratycznej 
BEHLIN. W sobotę wieczo- wie korpusu dyplomatyczne­

rem, w przeddzień 11 roc;micy go ~ radzieckiej komisji kon~ 
prok:1amo wan i 11 Niemieckiej trolnej. Obecne były delegacje 
Republiki j)emokratyoznej, zag.rarnimne ze Związku Ra· 
odbyła się w gma<:hu Opery dzieckiego, Chin, Polski, Cze~ 
Państwowej uroczysta akade- chosłowacjl, Węgier, Rumunii, 
mia w obecności Prezydenta Bu l·ga.rii , ~fongolskiej Repu­
NRD Piecka, członków rzą- bl.iki Ludowej i Alibamii oraz 
<lu 1 parlamentu, prtodowni- licz;na :<!elega.cja IZachoclruio­
kówpracy, delegacji robolni· niemieoka. 
co:yoh, pra:e<lstawicieH stron- Akademię zagaił wicepre­
nletw poHlycZIllych i orga·ni- miE'r Nuschke. po czym Pre-
7.8cji masowych. Na a:kade- mier Grotewohl wyglosi! prze­
mię przybyli również członko- mówienie. 

Przem6wlenie premiera 
Otto Grotewohla 

Zebrani przyjęli hucznymi okI a 
skarn! powitalne słowa Premiera 
pod adresem wszystkich uczest­
ników akademii. w szczególności 
zaś gości zagranicznych, a gdy 
Premier odczytał depeszę gratu 
1acyjną Generalissimusa Stalina 
-- wybuchla spontan:czna owa­

cja na cześć wodza calej poslę­
powej ludzkości. 

W dniu 7 oaźdliernlk. 1949 r. 

- podkreślił na wstępie premier 
Grolewoh\ - proklamowanie Nie 
mieekiej Republiki Demokratycz­
nej • .stworzyło podwaliny nowe­
go, nicza\eżnego i wo;nego pail 
stwa ogólno-niemieckiego. Tell 
I;:storyczny dziell sIal śię punk­
!"m w:\'jści~ na nową urug0 
wiodijcq nanid ,liellliccld liJ je­
dności. dobrobytu i lrwalerlo po 
koju. 

Premier Grotewoll\ PI·'l:,pom· 
[Iial, że rząd radziecki. przeb­
lUjijC w 1949 r. dotvcllczasowe 
funkcje administracyjne radzie-<:­
I;iego zilfządu wojskowego ów­
c; ('Sl1cmu rządowi tymczasowe­
mu NRD uZllal sluszność dążeń 
n iClllieck :cli kei! dernokratycw)'ch 
co ujęc'a we VI tasnc ręce sprawy 
plzywrócl'nia jedności Niemiec 
uraz ich odrodzenia 113 pollst a­
wic d •. ·lTlokl'iltycznej i pokojowe i 
zgodni~ z układem poudamskim. 
-Tym wielkodusznym czynem­

stwierdzi! mówca - rZild radziec 
,ki zilp<Jczątkowal nowy etap w 
dzi~iach Niemiec I utorowal na-
rodo\\'i niemieckiemu drogę do 
\\ laSllf'9'O rozwoju pańs!\\,()\\-2 C1 0. 
Rząd Niemieckiej Republiki D,~ 
Illokra\ycznej jest przekonany 
ze wvrilża uczucia narodu skla­
dając' gorące podziękowanie rz'l 
do\\,i ZSRR l Generalissimusowi 
Stalinowi ra ten czyn wY7.\\'olcń 
( I,Y· 
-- Możemy dz:ś stwierdzić, że Nic 
lT,iccka Republika Demokratycz· 
na siala sic naisilruejsz/j bUł 

walki narodowej calego naszcg. 
Jli\rodu. Gdy rZ'ld NRD rozpo­
cząl S\\'ij pracę przed dwoma la· 
ty - ~tanęt:~my przed trzem. 
elównymi zadaniami, 

Po pierwsze - chodziło • 
\0, ażeby na nowej drodze de­
mOkracj.i i pokoju zdc'by~ 
przyjaźń i zaufanie świa~a do 
Niemieckiej He<pu.bliki Demo­
kratycvnej. Rząd mu"ial przy 
tym starać się w szczególno­
ści. o nawiązanie pokojowych 
i przyjamych stosunków z ty­
mi narodami, które c:erpia. 
ly niewymownie pod ja'r,zmeYl\ 
faszyzmu - z wielkim Związ­
kiem RadzieDkim i z krajami 
demOkracji ludowej. Po dru­
gie - należało zapewnić po­
kojowy i demok'ratyczny roz­
wój Niemiec na podstawie pra 
wnej układu poczdamskiego 
oraz <skup: ćsily calego narodu 
W walce o jednolilą i demo-­
l,ratyczną rop!l'blikE; niemiec-·. 
ką. Po trzecie - należało O 
własnych silach, przy zacho-

(Cigi da/szu na str. l) 
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Depesze gratulacyj-ne 
Z okazji drugiej rocznicy 

Polski świat pracy gorąco wita 
proklamowania NRD slowa 

PAN WILHELM PIECK 
P~EZYDENT NIEMIECKIEJ REPUBUI(\ 
DEMOKRATYCZNEJ' . .' 

BERLIN GENERALISSIMUSA S TA tłA 
W drugą rocznicę powstania Niemi~ckj~j ,. Republiki Demokra­

tycznej przesyłam Panu; Rządowi Niemieckiej. Republiki Demo­
kratycznej oraz narodowi niemieckiemu najserdeczniejąze gra-
tulacje. . ...' .' 

Na ręce Pana, Panie Prezydende, skladam życzenia dalszego 
umacnrania i rozwoju osiągnięć Niemieckiej RepublikI. DenlOkra , 
tycznej oraz dalszych sukcesów i zwycięstw w niezłomnej waJ 
ce o zjednoczenie Niemiec Pfowadzon"ejprzez nią w interesie 
pokoju w oparciu o wszystkie pokojowe siły narodu niemieckiego. 

BOLESŁAW BIERUT 

PAN OTTOGROTEWOHL 
PREZES RADY MINISTROW 
NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ 

SER LIN 

WARSZAWA. W dalszym ciągu napływajll z raleg'o krąju 
meldunki o masówkach, jakie odbyły się w zakładach pracy bez­
pośrednio po zapoznaniu się ro botników z wypowiedzią Gene­
ralissimusa Stalina w sprawie broni atomowej. 

ł·. . . 
i I\RAI\OW. SwiebFcc Kjiwkow: flych, Z ra-dością i ul'l1<8niem wi· 

Iskich z.ak.!.a.d.ów . SOdOWYCh. ' Wy- tali rohoimicy pl.ynąCe z głośni­
twómi Podzespolów Telekomuni· kóws!owa Stai,i'na" 

,kacyj1nych, ZaJdardów Odzieżo- Wyrbit1ny p-rwdCIWrnif:, pracy ł: 
i wych Q j'Ilinych fabryk x tru,dem K,ra,kmvsb:;h Z~dda·d6w Sodo-
po<mieściły przybyły,ch '"3 ma-, wych Tadewsz Te.rczyńsl<! zabie­
sówki członków zaJóg f a,brrycz· raią,c glCis 'W chwilę po wysłu· 

dian1u \"ywladu Sta,jf,na powie­
dziful: "Wi€>rzę. że .nikt 1!1;~ od­
w,aży się wJ"Stą,pi~ ,zhro;ll1ic p:z,e­
ci IV takieipc1tę<dze; j.a,ką rep.re­
zell'tu0ą 'Związek Ha,dziecki i 
\\\<;zv.stlki e wo:ne 'na'rOdy świa,ta, 
z'ed-noczo lle \V wielkim ooo:de 
pOkoju". 

* POZNA:'J. hsiJc~ ro1Y"t:i1ik6w 
1 ahrytk pOZlwil~J.::~h z :naJwięl<-

~ okazji dhiglej, donioslej rocznicy powstania Niemieckfej Re 
pubHkl D~mokratycznej składam serdeczne życzenia Panu, Pa­
nie 'Premierze, oraz Rżądo\\'i Niemieckiej Re,publiki Demokraty-
an~. . . 

Rząd' i n,aród polski życzy Niemieckiej Republice Demokraty­
~znej ~ reprezentującej dążenia i interesy całego narodu nie­
lIiecldego -.:. zwycięstw w walce o zjednoczone, demokratyczne 

pokojowe Niemcy. ' 

Uroczystaak,ademia w· Berlinie 
w przededniu drugie,i rocznICy 

proklamowania Niemieckiej Republiki Dl}mokratyc~nei 

szy,m za,i.n!eres0w8ioic,,;n wysIli' 
cllalo 'lVyp,ol'iieuli .' G2,nerallss> 
musa St'ali,na, ma;nifesltV,;ąc Jerl­
n(].cześ·niez-deeydow-aną. WCl.1 ę 
ob.rony pO'ko}u, Na masówce ,IV 

Poznańskich Zallcla·dach OdZie, 
wwy,oh~m. I\Om'lll1Y Paryskiej 
czolowypr:zooown i-k p-f acy ,­
O&Dmwkki IStwiel'dżil: ,;W wy­
powiedzi .swej Józef St,a!i'n je· 
Sz.oze ra·i; dobitni-e p,o,tlkrreś:il po, 
kojo,wedążemia Związku Radzic<: 
kieg-o, żądającego ooróce,nia ~!1er 
gi'i atomowej'llR ce;e humam(.a,r­
lie. Slowa wie:!kie,go \vodza ma$ 
pracują-=y,ch są jeszcze jed,nym 
dowodem ogromnej pD!tę.gi ob,,· 
zu preręp-u i poko,j u", 

BYDGOSZCZ, Z głębokim ;-;2' 

rlowoleniem i poczuciem wyżsw­
;ci obozu .pokoju nad obozem im 
pęriatislów j podżeg-aczy wojen­
nych. wysłuchali robótnicy warsz 
telów.naprawczych PKP w Byli­
soszcz)' siów wodza mas pracu-

JOZEF CYRANKIEWICZ 

PANGEORG DERTINGER 
MINISTER SPRAW ZAGRANICZNYCH 
NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ 

, BERLIN 
W drugą rocznicę powstania Nle'mieckiej Republiki Demokra­

tycznej przesyłam PanunaJserdeczniejśze gratulacje I życzenia 
dalszych osiągnięć w walce Niemieckiej Republiki Demokraty'­
czneJ j wszystkich sil pokojowych narodu niemieckiego o zjedno­
czone, demokratyczne i miłujące pokój Niemcy. 

STANISŁAW SKRZESZEWSKI 

MOSKWA. Minister spraw zagranicznych ZSRR A WyszYtlski 
przl's!al następujący telegram: . . 

DO MINISTRA SPRAW ZAGRANICZNYCH 
NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ 
TOWARZYSZA GEORGA DERTINGERA 

BERLfN 
Z okazji święta narodowego narodu niemieckiego przesyłam 

Wam, Towarzyszu Ministrze, moje gratulacje i życzenia rozkwi­
tl~ Niemieck.lej Rep~bliki Demokratycznej oraz dalsźego zacieś-' 
menfa prZyjaźni mIędzy naszymi krajami dla dobra narodów 

'n!emleckiegp.i radzieckiego, w imię powszechnego pókoju i be!: 
. p.leczeństwa międzynarodowego. 

A. WYSZYNSKI 
,MOSKWA .. Przewodniczący. Prezydium Rady NajwyźSl!j 

ZSRR Szwernil< wystosował następującą depeszę: 
DO PREZYDENTA 
NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DErA.OKRATYCZNEJ 
TQWARZYSZĄ. ,W!LHELMA PIECKA .... ,. .. 

" , -' -' . " " . , -. ,. " ' 'I ;J':>.;-::~ ! 
i" ....• • , .. .•.. . • • . :' ' ;, .: ' .."' BER:C IN , . ,; . .-

W związku ze świętern narodowym ila'j'odu ilie~i~ckfdg~ "p;:;;:" 
szę Was, Towarzyszu'Pre7eydencie, przyjąć gTa[ulacje Prezydium 
Rady N~jw~Zs~ej ~SRR i moje gTatulacje osobiste. Przesyłam 
narodOWI m.emreckl,emu I Wam osobiście życzenia dalszych su~­
cesów w dZle.le pa~stwowego, guspodarczego i kqliuralnego bu­
downidwa meza.leznych, demokratycznych, pokój milujacych. 
jednolitych NiemIec. . 

(Dalszy mcw ~e str. 1) 

waniu woln{)ści działania i su­
werenności, odhudować plano 
wo gospodarkę n:u{)qową bez 
nowy-ch . ciężarów zadłużenia 
kapitaJistyc:mego, oraz pod­
riieść stopę ):yciowq ludności. 

\V dalszej części swego prze 
mówienia premier G r<Jtewohl 
omówił obszernie postęp~' o­

l siągnię\e w cii\gu dwóch lat 
'istnienia NRD wc wszystkieh 
dziedzinach życia gospodar-
czego, poLtycznego i kultura:­
nego. 
. "':?;rosła produ-kc,ićJ przemy­
słowa, polepszył<:l się jej ja­
kość, podniOSła się stopa ży­
ciowa, wzrasta dochód naro:­
dowy, usunięte zostalo na za­
wsze bellroho<:le, zwiększa się 
obrót towarów, uregul{) ',',' ano 
finanse N IW j ustabilizowanD 
walutę. 

Premier Gj'otewohl w,spom­
nial m. in. o wielkim znacze­
niu układu handlowego mię-

wnkóW & innymi narodami, 
którą kroczy Niemiecka Repu 
blika Demokratyczna od chwi­
li swego pDwstania, jest jedy­
ną drogą zdobYCia zaufania, 
szacunku i pomocy napodów 
miłujących pokój, Świadczą 
o tym zwłaszcza se'rdeczne i 
przyjaz.ne stosunki ~ naszym 
wsvhod'nim sąsiadem - POIl­
sik:ll~ 

PrzypomLnając ma1ne,wrry Ade­
na',l"ra i BU1n·desba.gu w zwIąz;ku 
z <lipelem lrzby Lu!dowej NRD w 
spt!'awie odbycia t13ofa{fy ogól'no­
niemieck:e/j, premier Grotewolrl 
<;świa-dczvł: 

Chara,;{lery1Stycwą cechą pc,Ji­
tyki AdemauEOra jesi to, że u;kła­
dają'c ';'\'i~ plimy liny ,:;ię (lll 

Z3W~.le ze -5\V-;YljTI-i < pa,p ... T1Tli 1~ 

Pc",jrsberga ,nie liczy się nato­
mia.st z na,rooem nieun~e<:kim. 
N aródn:e;rn:ooki nie :pozwoli jed 
na·k Ade,nau\'Jl'O'wi i Bll!ndeslago­
Id nil p:lemi:.clen:e alpelu Izby 
Luck;.\\' 2', 

i\ tir ;I,; il {)gólno-.nil3mie·oka, 
d.zy NRD a. Polską. . . tl '_" N' .' 

;-'<asledłup.oterminowe ukla_."·'l,:-ta (~ :a \\ ,I.ys, (I\.'u l :emcow, 
···d,y.gospO<iai':"c'ie ' i e ; Z\vic:,zkiem i JiI;j$:i" d()i; SGd() sklll,ku;za<l1l~ z:a· 
Et d ' '1' " kraiam' demo-o :" ."],,,.<, 'f) r 6~ orz\\la·ch ZamK'l11~', 
ki~~i~{:jLdjw~r ..:::' st~lerdził t~Ttl' : · )I C'~y(a o rC'I,I1:,:itaryiacp 
mó~ca - obracają w niwet:z -'u.11::ec: ~?J: J1,Yl, (,::~'81i1~ ~I~ 

- d- " b 'ko' t~"e j'ln'pe- ~:).>Zf,.d?l llLO( IZ1CZY nrCml!EC'klej 
zarzą ",enla oJ v," ... ' .... ',,' . 'o' __ • 
rialistów zachodnich oraz ich l \\.CI<!i;111"C,.e CZęSd nalSlfgo na-
"O' . 'kó Bo'nn "rvml'e- rcdu do P8ii(,U wO;01Jnego, Tyl'ko 
~ JUSznI w Z .. ' ,"J '--I 'N'" . kt t 
rzone przeciwko naszemu bu- Z;OU~~0<:~~~;El" ;(~rli~e:,. ~!~al ': 
dOWIlICl \\'U. Z drugleJ slrOllv PO~viO\\) I \\ yCO!0.1k II "Z} ~tk!JJ 
układy te wY'kazują całemu n-a \\':')lS~ ,Q~ll'p~~;),n):ch l1'chw.!lJ~ n~ 
rodowi niemieckiemu, że na fc,d ,u":d.e-..!\! p'.ze.d gof?,zą'~yml 

. drodze przyjaż,ni z postępowy- mu n:(~)e,~:Jll)cz:ns,~wa,r.n~: lra'k· 

SŁOWA mi narodami można przeszko- tat POK<eJQ,vy dl~ N,eml<l, - oto . '. I dzić lu z 'so i <1ospoda:rcze- cz~go<:hce 'n. a'fod, czeg~ P?lrze-
.. . . y ~ w bez.obo'l bUją NIemcy l co przylOJe5ie ko-

TO' WA·RZYSZ" A STALINA I ~u. l ~~s d~O~ t :aro~~~ rzyść cale.mu ś~iatu. Mając~a . . ',' ~w . 'JY , dn 'c' ok,u te zada,n:a l ce:e, rzą·d Nle-
. .H naszej wa ce o Je, os ,., " 'R :brk' D ok t 

, '.... i ·pokóJ· _ oświadczył nasV""'- m le(.K leJ epu· J l em 'fa yICZ' 
(Ciąg dalszy ze str. 1) . , ~ . . G t . hl .. ""' r1e.j 'Z uf,n0śdą i zdecydowa1niem 

. me premIer ['o ewo· - ma- t.·.. . " 
byt. Pragną trwałego pokoju kraje demokracji ludowej Eu- my wiel~ silnych przyjadół, ~~~:c~zyna rzOCI r{>K s'Wo;e; 
.ropy i Azji, ktQre, budując fundamenty ustro,Ju socjalisty- a przede wszystkim mamy. 
oz.ne!!o, w ciągu lat Odrabiają dziesięciolecia zaoofania. pozo- przyjażń i pomoc wieI)l:iego * 

Zeb,rani 1Jfzvjęli tekst pisma 
Imrzli1wil owacją, 

Z kolei WyglOlS1H lP~ze:mów!e­
ni a powi,ta,j,n ~ przodst awiciele 
posz-czegóJ.nyeb delega<:ji, gorą­
co okI RIS'ki wa,pi. pnez lI'czeslni­
ków akademii: .czlone.k Prezy" 
dium Ra,J}' Na;wyż6Z€j ZSRR 
I\uź'nicoow,kic,,'cwnik delegacji 
za<ohodJ11io-n!l,miec1dcj d"' Hej!, 
amba'sa,d0r Czi P",ngcfoi. (Chi­
n y}. 'w:,cep,r8m:er Hil arfy Che!­
chowski(Po:sk2), lIlilni.stelf Ko· 
pod Y (CzE'choslowac;a); mini­
,,[er 'l\irS-S (Węgry), mi,nisler' Lu­
ca (RUimu,nia},.d:r Paszow (Bul· 
ga.rkl), poseł Ha.hm Budo (Al' 
bil,nia), minister Szyrmndyb 
(:\1ongok;kil Re:publiJ<a Ludowa), 

Po pnernówienia>ch mstąp:la 
część a'l"tystycZJna ł1roczy.stości. 

.jących calegoświata. . 
"Nic będą już mogli illlpena­

liści terrol~vzować ludzkości S\V()­

lin i boniba"miatonlowYllli '-po­
wiedział Jan Maka, ślusarz l w11, 
gonowni.-" Oiwiildczell:e ŁOWi! 
rzysza Stalina pokrzyż:Jwało 
ich plany, Grubo się teraz namy 
ślą zanim się odważą na jakieś 
awantury". 

Przodujący tokarz warsztatów 
Wincenty Tyszkiewicz mówi: 
.. Myślę, że jest to wielki. cios 
dla 'jmpelialistów i 110weurtloc­
rdeniepokoju, Wrogowie pokoju 
powinni przypomnieć sobie los 
Hitlera i jego faszystowskich 
hord". 

Pismo" uczestników 
uroczystej akademU w Berlinie 

doJÓZEFA,STAlINA 
-EtERU N: Utiest,nicy ~' iJJroc'i y: ' \\'i ,,'Kod u.si,il eil :'u ,p ];p ;j:(:' i1 lwią I 

siej akademi;, która odbyla się ku !I il dz i c:'c;k i ?go m:l.gi utrwa,lić 
w Bełfl,i'1lie w gmachu Ope,ry się u Ii!JS' ~111~yf<l6Zystowski 
PaństwOIwej w prze'dd-zień df'u' 11<S-Dr6j de'IIKJ·k,a [Y'cz ny i tym 68" 
gie.j .rocznicy p.rOI!<!,amOW3'll'n mym, lTlogl;śl1ly wkroczyć na 
Niemiooldej RepllbE'ki D em;)kr a , dmgę nowego . rozw.oJu w Niem 
tycznej, uchwa.li1i wśródog.rom· czc:ch, 
nego em\u'z'jazn1'u tek;s.t pisma z W ,swl'Ij history-cwej delpe.szy 
pozdrow;eni'ami do Józda wyiStoSQWa,nej w xwiąlZku z 
Star.irtla. u[;woEl3niem naszej .RelJUbliki 

"Uczestnky uroczystej akadl! stwi-N'dzHiście. że .. utworze,nie 
mii"któraodbyla się z o,kaz}i miłującej pok~j NiemlieC'kiej 'Re­
drugiej rocz,nicy p'wkJamo:wa,ni~ p lib liki '. D€JJllokrraty;cz~ej jest 
NRD - czytamy IV piśmie - z'\Vll"Otrtlym p u'nkit emw h'lSto,rii 
wyuaia,ją W.a!m, Geme;ra,:issimu- Eu,ropy"" W cią'!;u wb. dwocl1 
si~ Stalinie, ,gorącą .wd,zięcz,nQŚĆ la't,postępowe rSiły illasze-j R,e­
i głęboki szacune'k'W .imie:nill 1l'll,bJirki ISWą lYe:zinteresow!ną . i 
rnnll~ącej p'OiBój lv.d,ności . Nie- ofia,nną pucą przekisz1akiły NRD 
mie;:kie<j R"1,1J u bEki De111okra'ty-cz w ostoję pOkoju i osią,g,nęly wieI 

, kie lS'u,kcesy w dziele zbudowa-

itaWlOnego w spuściźnie przez kapitalizm. . Z wiązku Radzieckiego, Chiń-
Pragnienie . pOkoju nie jest oznaką słabości. Przeciwnie skiejRepubliki LU90Wej .i .kra 

nej, nia goop<Xta'f'ki shiżącej ce:om 
Po przemówieniu premie'M Pod W 81szyrn mą·diryiin'kJt'row- pc;J<ojowym, w dziedzirnie pod-

Grote\V'ohla, l1a~roożOl!1ym hucz· nidwElIll'l.wydęska Arm:a Ra- n:esienia dobrobytu maSp,acll­
nymi ok~as:karmi, wie€Jpn~mief dziecka rÓ7,g'.romira hi MefOlwski iący-c;h. P().mni WalSzego wsklil­
Nusdlke ode.zyta! Jli~mo z po- iaszyzm i wyzwolilanaródy z,uniao tym,. że ."istnienie ml!u­
zd'~ow:(,,!1'ami do, Ge,nera,jj,ssimu- spod tyranii hitlerowskiej. Dzię iąqch pokój demoJ.:rratycz.Dy'Ch 
sa S~3;:i:l1a. " ki bezinte'res0wnej pO<!1lGcy i Niemiec obOlk .1stnit:inia miłują-

je sI o?;nakąogl'Omnej, niezmożon.ej siły krajów. rządzonych i jów demokraCji łudowej, Fa:k-
~l'zez masy IH'acu,iące; Radzieckie . budowle komunizmu .ty te wskazują całemu naro-
P!'ZYl1oszą dobrObyt ludziom ra.dziecldm.równocześnie wzma,- dDWi niem:eckiemll, że droga 
cn!a.iąc ohronność kraju. Związek Ra,dmecki pokazał świa- przyjaznych I poikojowych sto-
tu,jak mOżna zaprlą,e enęrgię. atomowąd,o opanowania sił ' 
przyrody. Ale równocześnI'!!' tę energię atomową pot.rafi KI'uj 
Rad zaprząc do obrony swego kraju pracy, jeśJi ośmieli się 
nańtal'g'nąć jakiś awanturnik imperialistyczny. "PróbY 
iHlrilb atomowych różnych kaIibrów - pOWiedział towa,r.lysl 
stalin - będą dOkonywane również. nadal z~odniez planem 
Obrony naszego kraju przed napaścią, agresywnego bloku 
a.nglo - amerykańskiego". . -

Wywiad towarzysza Stalina porazlł imperialistyczne koła 
amerykańskie, montujące zawzięcie agresywne bloki z hitle-

Pierwsza w przemyśle· szklarskim 
.załoga huty szkła w Krośnie 

~ykonala rocznyplan 
rowcami z Bonn j mililarystanu z Tokio. Wywiad ten był W sobotę, 6 bm. załoga krO-
natomiastp!'Zyję!y ż radością przez obóz pokcju. przez wszy- ŚTIieńskich zakładów szkła 
litkich ludii milu,lących. pOkój. gospodarczego .. Krosno" za~ 
Wiadomość o wywiadzie, udzielonym pnez !owal·zys'ta )l:Qńczyła zwycięsko wa1lkę o 

Sta.Una, obległa lotem blyskawicy cały llasZ kraj. Wokól przedterminowe wykonanie 
głośników radiowych, nada.jących tekH wywiadu gromadziły drugiego roku planu 6-letn.ie-
się załogi fabryk,hut i kopalń. Nil,ród polski gorąoo mani- go. Jeszcze w maju br. hut-
'estuje swą rarlQ~Ć zpoięgiobqzu p-okoju, przewyższającej nicy .. I\rosna" zobowiązali się 
eiemne siły imperialistyczne, gr{jżące n()wąwojną. IWYkonać plan rocmy w 11 

Odczuwamy głętlilką radość, że jesteśmy w oboz1epokoJu. mies!ącach, zaś w toku reali-
któremu przewodzi niezwycięż!JuyZwlązek Raddecki. Ro- z,acji tego woowiązania posta-
zumlemy, że wytężoną pracą nad dalszą rożbudową siły go- l nO.Wi.li sU!:r.óció ten teI'rninO 
spodarczej naszego kraju wzmacniamy obronność, stajemy' dnls.ze 54 dni.· .. 
aię wau\ym czynnikiem w walce o. zwycięstwo pOkoju. I 

Apel załogi Zerania masowo podejmują J:a.logirobotnlcze WS()bot~, dnia 6 bm. , o go~ 
. , k h' l j h dzipie 17,. w nowowybudowa -

wcalymkl'aju, podkreślająC na masow ae , w rezo uc ac. nej hali odbyłD się Wielkie Wl"O ze zobowiązania Październikowe są wyrazem' przywiązania 
do Związku R:l-t'l:lJieckiego - czołowej siły o.bozu PO'kOjll i po- czyste zebranie załogI.. Rrali w 
stępu. i są zara.zem odpowiedzią na zbrodnicze knowania nim udział: naczelny dy,l;'ektor 
amerykańskich imperialistów., przemysłu szklarskiego 

Słowa towarzysza Stalina są bodźcem do dalszych naszych tow, Papiernial" przewodni-
wysiłków, du da.lszegu wzmocnienia sił Qbozu pOkoju. Zje- czą-cy ZG ZZ Prac:l?rzem 
dnoczeni w narodowym froncie walki. o pokój. o UUiUlcnienie Ch,em. - tow. Drapała, I se-

• niepodległości i wyk<tna.nie planu sześciotet,nłrgo, wskaza- krętarz KP PZPR w Krośnie-
Iłia toWa.n:ysza "!alina urzekuwamv w nvnv dnia codriell- tow.' Trześniak. sekreta·n 
aeJO. OPtZZ w R;;eszvwie - tow. 

Krypel, . dele~'acje . hutni:kówi 
Jasł.a i Tarnowa, delegacje kr<l 
śnieńskich. zakładów pracy I 
cała załoga kroŚJIieńskiejhu'­
ty, obchodząca w tym dniu sw:.> 
je pra,wdz,iwe święto. 

Przodownik pracy, przewod­
niCzący koła ZMP - Alfred 
Kaororowski, składa meldu­
nek o przedterminowym wy­
kónaniu drugiego roku planu 
6-letniego. Na' sali zrywa * 
burza oklasków i Okrzyków. 
Z kolei kol. Kaczorowski od­
c.zytuJe· nowe zobowiązanie ~ 
lógi huty "I\rosno" : "Dla. ucz­
czenia 34 roCznicy Rewolucji 
Październikowej załoga zobo­
wiąwje się wykonać do końca 
br.nową pl"odukcję łącznej 
wartości 1.562,710 zll" 

Grzminowa burza oklasków. 
Głos zabiera dY'rek!or, były 
długoletni majster huty, tow. 
Józef Szuster, 
.Dziękując w lmien;u. G, _l. 

Pro:etnysłu SZ:klatskiegozało­
dze' za ofiarny !ru<i, tow.Pa~ 
piernlak . pow1edzrnl: '"Pól­
ska Ludowa niezapomnł wa.m 
waszego wysiłku. Wypierw~ 

w przemyśle szkłarskim' na­
szego baju WYkonaJiście 
pnedterminowu . drugi rok' pla 
nu 6 .. 1etnlego~ Takja,k wy, po­
winna p,racowaikażda huta w 
Polsce" •. 

Po Przem&wf~iach tow. tow. 
1'neŚniaka. . iDrą.paly. któ­
rzy podUt'l'eślill"ie . sukces za­
logi stanowi powaiJly wkłaod 
wdzieJo budQ~vy:. pokoj:1l Lsą­
cjalizmu, 13 robotników, otrzy­
mało. zaszczytl1.e .. odztlaiki przo 
downl!ka pracy, .130 wyróżnia­
jącym się' W pra~yrobotnikom 
W!rę<:z~no książec:z;ki PKO. 

Na .zarkończen'ie uroczystości 
odbyla się bogata. częśćarly­
styczna a następnie zabawa 
ludowa;~t.'·· 

cego pokój Zwią:zku Ra,d'zie2,lde­
go 'Wyklucza mo,źliwc\Ść nowych 
wojen w Eu.rop'e, kla-dziekre.s 
prze.lewowi krwi w EUfC1J:e i 
cZY'lli l1iemoż!iwym u~ arrwii p.nf e 
krajóweu,ropejlskkh ~żez im:pe­
ria'!:'stów świaia"- lu,dziem;ju­
jący pokój, VI calych N:emczech 
wakz'l _3Ikty-wl/lię przeciwko re­
m:!it'łlryzacji Nieilliec Z':1dIOd­
nich. p.rze.::iw,kó odra,dz a: q,cernu 
się imperia'l:zTl1o<w i 'l1iemiE'ck!e­
mu, p-r,ze.::i;wko m:ebez,pie'czeńst1All 
nowej wojny, wakozą'o .z;e'd,no­
czenie Niemiec na z arS a,d ach de­
m01i<1!'atynnych oraz o lak na1-
sz)nb<S-ze z,awa,rde, t,ral1daŁu 'pO­
kOljówe,go, W,a-sze mą-dre ~łowa 
określają kiemne'k i cel 1e:' \\aJ­
ki. Wal5za, nie zna';ą·cawytdmie 
nia walka o zaą:Je'V.nnil:ln:C'. p{;,k" 
ju <!la całym świede j"61 d:a 
Ilas 'WZG!'em I pr7iykłachll, Wa. 
sza stal,apomoc wzma'(.śQ nasze 
zdeq-clow8lnie IV wake- .. i naszą 
wialrę w :zwycięstwo. Da'!ą'c Wy­
ra:zswej wdzięczności, za,DewlIia 
my, że z·e wszys!P,<loh lSił wa!czvc 
będziemy 'o zachowanie pc:ko>u 
d.ro.g-ą utworzenia jeod,no:'tYdl- l 
m:!u;a-cV'Ch pokój demclk,ratyq. 
nych Ni em,i oc. 

Niooh żY';e przY';aźń m;'łll;a . 
cego;pokój . narodl!l ~l;emiecki~_ 
g'o.'L mlluiącvmi Dokói 'll3HAk:mf 
ZWI~zku' Radzieckie,Wll" 
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W drugą rocznicę Odezwa 
Rady Frontu Narodowego IRD p rok I a m o w an I a · . . . 

BERLIN. W %Wiązku s dra n rocznic" ulworsenła NIe· 
miecłdeJ Republiki Demokrałycmet. Rad.. NarodoWa 
Frontu Narodowego NiemIec Demokratycznyoh ocłG8iła Da· 

'. stępującą odezwę do Da.ruc!U niemieckiego: 

Niemieckiei Republiki Demokratycznej 
Nlenciech Repu1bllib D~l1lo­

k't"atveZ"n·a _. <to ~ierwtze w dx!e 
:'\aród niemiecki obc.t1orlzi dla Qdwamj'(:h patriotów nie- i.acl!- Niemi~ paiis~wo demc.kra-

drugą rocznicę proklamowania miecJ.d~ i bOjo~dkó~ o po- t)'lCz,ne ! miłujące pokÓ:i. Pov.-sia 
Niemieckiej Republiki De- kój, mozarny 5iw~erdzić w ck'u ~ie taikiego państwa ' było doniC,· 
mokratyozne,i w warunkach. gą. r.ocznlcę Nienueckiej ,Repu- slym wy.da,r,zeni~ ni. ty,lko dla 
gdy pokój jestl'0wa'Żinie za- bl1h Dem{)kiratyc~nej. ze pr.zy . 
gl'OŻC1\.1Y. WSl,lJ;scy patrioci tlaczająca większość naszeg() 
niemieccy na Wschodzie i na na.rodu WY"'powiada się prze-
7.<lchodzie z urn·ością popiera- ciwko udziałowi w trzeciej 
,ią-dą:i:enie n;ądu i Izby Ludo- WOjnieś-wiatowej j uważa ta­
wej , NRD do z;.}chowa.nia po- ki udział :za samobójstwo i 
pokoju i przywro-cenia jedno- zbrodnię. Cor.az szel's<zekoła 
:;;'ci ?'Jiemiec. \V ciągu d .. vóch narodu niemięc1ciego przeko­
laiswegoislnielli'; NiI:.,miecka nUjąsię, że Związek: Radziecki 
Re'~\\blikd Demckr.;,tyc,zna sw· }eiit najlepszym przyj~deJem 
l.a się wielką siłą w polityce na'rodu niemieokiego i ok:azu~ 
(mrclpej-.5Ik iej . SzerGl,je koła je mu nieustaamie <pomne. 
narodu niem~ed·de;;Cl wied1:ą, 'Vie.ltkie suk.cesy budownic­
te pelnach'wały droga, iO-a któ- twu pokojowego w Niemiec~ 
rej l,V;cl""oczyłt, obe-onie Niemie- kiej Republice Demokrat~"cz­
ekg Repuł5J.ika .Demokratjrczna, ilej osiągnięte zostały dzięki 
,zapi'<\;'oia im szczęśliwą przy- wszechstronnej pomocy ZSRR 
szłCY,Sc, i krajów . demokir~ji ludoWej 

:\iemiecka Hepublika Demo- oraz dzięki wz.r8sjR,ją.cem~.i 11~-
1natyczna wzywa b ra,oj l 510- wemu uświado'mie-niu mas 
siry w Niem~zech Zachodrnich pI"acu .l~cych wsi i miast, jak 
do wsp61lnej patriotycznej ak- również dzięki ścisłej więzi 
cj), ' ponieważ porozumienie między lI'Ządemi ludtnoSdą~ 
",-ojskowe:r.awBrte w Waszyng 

Z ok.a2lji ,r~tilcY ' Niemlee~ 
tonie. za.gl·aza naszej oj czy- klej Republiki Demokraty,cznej 
źnie potwDI11ą katastrofą, je- Rada Narodowa. Fror~tu :" .. _ 
śE przez demokratyczne ,zjed- rodowego Niemiec Demokl'aty­
noczenie Siemiec !l. zawarcie z ornych OIŚwiadj!Ul uroczyście, 
nimi ilraktatupOkoJowego nIe :U wszyScy niemieocypatrioci 
będzie zapewnlooe rtachowanie _ wbrew' negatywnemu stan\'; 
polroju na (:ałym śWle!Cle, wisku .t'ozłamoWx:ów boń-

.\H<ldzie-ż Jliem:iecka - pny~ S'kdch .. - będą. ze:, :t.dwojoQllli 
!;Złość narodu ~ chcą zaprze-- ener~ą' ~ntymroV\l"ali walkę . o 
c!,ać obcym 'i1<lrodompo to., by z"v"Oł<:,:nie o~ólin()l1iemteckiej 
pc.nosiła .ona niezliczone kirwa": narady. Wao1ka naro?u nie-
\\10 arian' w imię cudzych in; mieckiego o zjednoczenie, nie-

w d.zle;'aclt DUlopy, "Nie ulega 
wątpliwości _. uczy towarzysz 
Stalin - że istnienie demokra· 
tycznych l pokój miłujących Nie 
!llee, óbok istnienia miłującego 
pokój Związku Radzieckiego -

' tel'esów, Całe Niemey . Zachod- ZRJ,J,ri-!;ło.-%.g.pcikói i demo'kracj~ 
.' He chcą 'Pl"iZek...;z lałclć w 01- U5tm~e W koncu 1'i'szelkieba­
brzymią bazę dla przygo[O\vy- Idery i - wbrew ~ozłamowej 
wanb przez Amerylmnówagl"Q w'O,iennejpdlityee :!mperia,li­
sj:i przeciwkoobOl'Owi PoKojou, stów .-. dopr.owadti oC) utwo~ 

Prezydent NRD Wilhelm Pleck 

tl,>-t ld6rego czele sot:oi lwią- nenia zjedn<lc,zo.nych. demo-
. ze:- Ra<.i~ieoki. kiratyc:1Jllj'(:h i miłujących po-

Z uznaniem ,L wd,zięC'llloSclą kój " Ni.emiec. ;.' 

. :. ' . . ~ 

N:em1t;c\ 'lecz ~a,kże dla caiel 
Eul'Cipy. Według okre51enh iD· 
war;>;»'SZi3 Stalina lit won e.n;" 
NiRD ·hy:!o . z'w.fotnym ?lllnkterr: 

Powaine sukcesy 

wykfucz:a możliwosć nowych ~ 
Jen w ł:urople, kładzie kres prze 
le\\'omkrwi w Europie I. unie· 
możHwlą. ujarzmle.niekrajów e,u-

osiągnął naród ,niemiecki wewsz,ystkich 
Od ch wili utworzenia repu­

bli.l):i, upłynęły 2 lata. W tym 
okresie v;'Yt~nej pracy ().~<\­
gnięto powame sUkcesy we 
wS"l.ystkich dziedzina.ch zycia 
gospodarczego, politycznego i 
społecz.nego. 

dzi~dzinachżycia 
realizację piermzegt) planu mas ludalości, W koń~ !t'. ub. 
pięcibUemiegQ ' na la<ta 1951 - podw~ne zostały od a proc. 
1955. do 50 proc~ płace robotnikó,w 
. Podstawowe zadania tego i urzędników; zniesiont:'kart­
planu są następujące:. globa'l- ki żywnościowe na . wszystkie 
na produkcja przemysru repu- produkty 'l: WYJątkiem mięsa l 
b];j;k~ PQwinnQ w roku 1955 tłuszczów.' . . 
wzroSnąć dwukJrotnie wporó- SystematYC1.lllie obniżane są 
w.naniu ;z; produk,cją 1936 'TO- ceny w handlu paóstwowym. 
ku. 3,5 raza w porównamu .:t W roku 1951-1952 przew"i<luje 
rokiem. 1950 . w:uośnie 'produk- .się 'Zniesienie kartek na wsty­
cja . obrabiarek:, 10-Juotnie - stkie 8,rtykuly s!pożywcze . i 
produkcja samocho<lów, Ral- przemY5ło\ve. . 

W cią,gu ,roku jS. miesięcy 
Vv-y-konany :rostał dwuletni plan 
cdbu<lowypokojowej gospo­
.dat-kd; O&iągnięty zostal prze<!.­
wojenny poziom. produkcji 
przemysłowej. Rozwój prze­
mysłudę7.kiego >5~nowi obec­
nie podstawowe ,zadan:e ·Nie­
rnieckiej Republil;;i Demoknity 
Óinej. '. 

nicŁwo otrzyma . niezbędną l.khWały i dekrety Izby ' Lu-

ilO~~~ ~!~~h'Plan:ll dowej i Il"iądu l1'epub-liki są ·Zad· an.-e·· m niemie,. ck. ich .patriotów .. 
w<l~iecIzdnie rolnictWa jest pod wymownym dowo<iem troski 

o dalszy ":systematy~ny wzro..ct Mloc1a lI'epuibHlta pomyśln<ie 
rw..wtą~uje 1;1);cl)Qanie. l'ro.­
dukcja surówki wzrosla wpci· 
równaniu z 1948 ~'okiemo 
106proc:., · prodtikcjastali ·· . i 
Wyrobów waIcowanych . Q 

5117 proc. Zna~znie przekvQ­
czono .przedW{)jenne . wskazni· 
ki wyd.obycia węgla. O . 47 
proc. w porówn<iniU z 1943 r . 
wzrosł.a proou,kcj a energiJ cle­
kt.rycinej, 082,5 proc. -wy­
doby<eie [Udymiedzianej,' o 

, 275 proc. - produkCja sUJper-
fosfatów. ivzr8sta . też stale 
produkCja przemysłu lekkie­
~o. W 120 proc. wykonano w 
.drugim kwartale br. plan pro­
dukCjI wyrobów S'k,órzanyob, 
obuwia i uorań gotowych, w 
i 10 proc. - ploan produkcji ar 
lyk'llłów fi;poży'\vCi.ych, w 126 
proc. - plan produkcji .prz~­
nwsłu. drzewnego. 

Wielkimi sukcesamI. paszczy 
de się również może l'olnIc­
two:Przekroczono plan zwIę­
kszenia ooozal"\l zasiewów, 
zbiory <Jsia$lęły poziom roku 
1938; sz\"bko rozwija s!ę ho· 
dowla. " 

W oparciu o pomyślne wy­
niki wykona'nia planu dwu1c:"t­
niego ' !1'oipoczęto w repubhce 

niesienie wydajności z he:kt.a~ stapy życiowej ' 1u<lności, W • . t b ·1· . ,. 'do lkl· 
rai zwiększenie pogłowia by- ciągu ostatnich dwóM lat U"- ]eSmO . 11Z0WaC wa 
dla rogatego. ' Globalne~bio- ohwalono ' ustawy «) ochroolie I I'" Ś~ I · d ' I 
ry upraw r{)Jnych w porówna- pracy, () poprawie sytuacjima O neza e~no ~. ' zJe . noezen e 
niu 1. przedętnymi rocznymi . 
zbiorami P11Zedwojennymi lat terlalnej górników, o ochronie BERLltt Na lamach dziennika .,Taegliche 
1934' - 19",)' 8 wl'nn' " "' zr~·nąć.· praw mło<1zieży. o ,pra,wachkoo . ' . NnD G t hl . t 

Rundschau" uka· 
"Dwa . lała Nie· 
Grołewohl pisze 

J ... ~ b t ' . ki 1 k It ial się artykuł premiera" ro ewo a p.: 
ctla kultux rLbożowvch - ' do ie, o rozwoJlldnl·,auinl I' u · u,: mleekleJ RepubJlkl DemokralyczneJ". Premier 
111 proc., dtl{l. roślin oleistych ftct;i pomocy . a e 1gencJI< ' m.inn.: . 

i wl&kni.stycl;l......,. do 708 proc. Masy pracujące Niemiec 23,- .•• '.,V cią,"'u-dwóch j,a,t ist,nienia 
Li.cZba traktorów, .. .. stąn.owią- " 
cych .taoorstacja maszynowo. wdzięczają swe sukcesy prze- Niemieckiej ReiH!hJi:ki Demokra-

k ' de wszystkim. ZwiązkOM Ra- tycZ'l1ej . ł1a\S>tąJpil pOIWaż1ny roz~ tM torowych, wZro6iIlie do 37 d"ieckiemu. .,Om·" ....... 1·....Ia " "k' h rł • d 't!l ~!i' "00 ~ ...,- '<'-'" WOJ 'We ' WSlY'Sv lCI' uZlet Zl s" 
tY~l;n ' Pięci'~etnl j~t jużpG- NRD w dziedzinie odbudOWY żyda gOlS,podalN:zę;go. politY'OZII1e­
rriyśln!e realizowany; FOwsla- powiedział ' wicepremier go i 4m!tUlraIn egó. Dz:ę-ki zwięk 
je .. o.lbrzymi · !romb.· inat hutni- 'Walter Ulbrkbt - zagwaran- szeniu .produkcji '~r.zem}'5łowej 1 

t· t łOwane są ł zabe'lipiec'lO.1le po- . Pop1l' aoWie j-a:koOŚCi jej " iy;robów, 
w.y "Os' (koło Fuers enber- p---1em · .... 6,.·iego Zwi' . "*'"u Ra _1. 1' • t I ' d gu), ' . k<lmbinalt hutniczy""" Wiu'" ."oJ" m,,~',rwe tSr.ę· S a () zna:cz'lle po . 
"Sued" 'W prowim:ji Sachsen- d~leekłego ł krajów demQkra_ niesienie s\:o,Vy tyciowe; . . Wz,rósł 
Anhalt, najWiększa w Niem~ CJI ludowej. Scisła więź Nie- dochód . lrJaorodowy.W NRD '!I6U­
czech Wsch<>dnich elektrownia mlooklej Re\}ubllk.! Dem~kra- Mięto '!la Z3!WlSze . bezrobocie, bęr 
;,Eliba",zakliSdy 'budowy ma_łyomej ze Związkiem Radzle- dą1cewipań\Sto\vach kalPi1,alj~tycz 
. , cM·m i in,nyml kraJami, pro- onych 'z'i1llwi,slkiem s!mktlLralnyrn, 
5zyriciężkdch . \v Wildau. Plan wadl!lPytDd g'Osp()dark" plano- u'"""'z~dlkowano nnam:se, . usta, drttg,ieqo kwartału 1951 ['I()ku"'v "" I~~ • 

. '.. , . .' ' . . Wl\, wytycza. ca.łemu nvodowi b\':i.wwa,no .walutt, n.i~zolJ1o 
wY'kon~oo VI 107 proe. . I ' 'I d ' i . t..·t t' . d 
Reąd\'Nieinieckiej ' Republilki n emleck emu . rogę ro7lW ązy Cl,>ro ' Ql\va.row. wspraWi!110!l1o ' y. 

Demokratycroej IUwaza IW. wania wszystIdch Zywotnych &t'rY'bud;e dóbr. 
s.wóJ· naczelny ' óbo. wiązek h"o()- za,gadnleń Niemiec - dla. do- . ,ROZ'.WÓi ~en był możliwy h:iko 

b.ra Dilrodu". J J skę o dobrobylmas pracują- dlatego. że z,w'iązeik Radziecki 
ej,ch. Os i ą,gh:l ęcia republiki fuzykla<l Niemieckiej · Re- uż71al ,pOtS t'U!ilt tpof:ZyWof()Cen:a jed 
w <l1iiedzinieprzemyslu i r<lil- publiki DemOkratycznej, "któ- noŚCi Nierniecor'Rll ich -Ilemo1kra· 
nictwa umotliwiły podniesie· ra w szybkim tempie odIbu<lo-tycz,iIeg'o i pokojowego. odwdzer 

nie stQ1>Y życiowej szerokich \\/'Uje li rozwija .swa "oopoda,r- ni .. (la lasoozłe. oo<stM1owień 

u'k I a'd'll pC<CZld aruiS'k i ego ':'rąlT. 
udoz:e:ał 'za,wsze .pomocy ,nie­
m:eckim !Siłom pa LriotY>CZlllytn. 

lz.ba Lu,d0tW8 j,rządNRD roa 
ią<solJie s.p.rawę. że roz1winięcie 
iwzlT1O'.ien!e oporu na,rod<l'wergo 
Jllrzeciwko . amerykań\S"ko-amgiel r 

s'kim rpla!llOlll wo:ennym jest obo 
wiąz:kiem na,rodowym. R<l'lSZerZe 
niE': {-ej walki nastą.pićmoie je­
d)llnie na podstaWie porozumie­
nil!. Niemców <J'OOli~zy sobą . 

Rząd NRD OfPiera SJi:ę 'pny 
tym 'I1a ogromnej ~viększ<lŚci1!J8· 
rodu niemi~kiego. który pod­
CZ38. re!~endum lurd{)l'~ego prze­
cIwko rem!litaryzacji i 'na uzecl 
v.atwa,r~!'l! tra~taftu pokojowego 
dal ,n!edWUz,nllCz'nie wyraz !Swe.j 
woli l4edll1oczenia ! pokoju. 

Obcl1odZ'imy dru.gą roezlfli~ 
p(Y',\ns!noia Niem~eckiej R~uhJj· 
ki De-rnok.r atYoC'Z:nej w czas~ch 
!,l<Iwaineg>OniebezpjeczeńlSVN~. 

Od'1'Z<\lcenie prze)! Adena,uerat 
paJilament· . zadlOd'a:o'l1iemi eckl 
u:CZcVwyoh propozy.c) Izby kU­
.clowejlŁ'W'iększa II1!Elbez'Piecz~t\­
et'Wowo;<ny, Rząd i Izba Ludo­
wa N':emi ecki ej ReptubEki Demo 
kutyczne'j zdarją sobie Gp.!'awę, 
że idl abowiijt:tkiem Itla-rodowy-m 
jest "'-votęg<ll\va<nie a'h,ji ~a 
rzecz ;pc:ko;owego "(l<l" <v i ązalrł:'~ 
kwe.stii z,;ed,noczenia \'i em'ec 
o;r&z wy\ęieni'eW'Szystkkh sil, 
aby doprawadz.ić do peJOZUr 
mienia I z a;pew,nlć lSul<<:et 
naa-ady ogó:'I1o-rniemieckiej.Nł 
koncie nModowym Niem:~ 
·demokn!ycz·ny.ch śpocz~'wa :z a· 
dalJ1ie zmol>ilizowa,n!1II '\V'5zysJt· 
k~ch patriotów n!emiockkll 
na ~hodz!e ł tta.OOod·zie 
.natSlzej ojez>1Z'ny do dalszej 
w.zmożonej . walki o niezawisłe, 
po1<ój miłujące, xjedrnOC'Z<me ! 
demok,rartycZlne Niem:y VI myM 
słów. Sta'lrina: "Pokój będzie za~ 
cnowmy! ukwa'!on:::, jeżeli na-" 
rody u)mą ~rafWę 'Zochowani. 
\X)ko;'t1 W s'we rętt I b~ w(CIł 
ly joeJ do końca" • . 
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Z zagadn ień Plenum KW 

ujność rewolucyjna 
lllljpilniejsZYlll. nakazelll Partii • • 

WCląZ 

(
'1 aly hllj tętni pracą_ Nig-
./ dy jeszcze Polska nie rosła 

tak szybko, nie rozbudowywała 
si~ z takim rozmachem, jak te­
raz, w drugim roku planu 6-let­
liiego. Na oczach naszych rośnie 
nowa, socjalistyczna Warszawa 
i Nowa Huta, strzelają w niebo 
r.owe kominy Częstochowy, Go-
0:0''''' a, Wizowa._. wyrastają hale 
f~i.bryczne Zerania, wznoszą się 
nowe szyby Podl(arpacia. Cała 
Polska jest na rusztowaniach, 
jest jednym placem budowy. 

To wszystko, co napełnia serce 
każdego P()laka radością i du­
lI1ą, wywołuje wściekłość u wro­
ga. Wróg rozumie, że kaidy nasz 
sukces to jeszcze jeden 
gw&źdź wbity do jeg'o trumny, 
tn jeszcze jedno potwierdzenie 
lIieodwracalnoścl naszego zwy­
cięstwaa jego klęski. Stąd jego 
rozwścieczenie. Jak tonący b,zy­
lwy - chwyta się on każdej 
mo:1:!iwości hamowania naszej 
p.-acy, opóźniania naszego roz­
woju. Wszędzie usiłuje się on 
wciskać, wszędzie mącić. Wszę­
dzie napotykamy na ślady jego 
v'archolsidej roboty. 

Naszym wrogiem jest nie tyl­
ko imperializm i jego agent, 

szpieg i dywersant, nie tylko ku­
bk i spekulant, nie tylko ten, co 
strzela zza węgia I jawnie wy­
stępuje przeciwko władzy ludo­
wej. Wrolli nam jest także opor­
tunizm, wrogie są zgniłe "teo­
rie" gloszące zwolnienie tempa 
uprzemysłowienia kraju "teorie" 
które sączą jad niewiary i de­
mobilizacjI. Wroga nam jest 
bierność, niefrasol;1iwośr. 
utrata czujności. 

Uchwały in Plenum 
nie straciły 

na aktualności 
Idziemy naprzód, tocząc po dro 

dze nieustanną walkę z tysiąca­
mi przeszkód, sprzeczności, trud­
ności. Tych trudności nie staje 
się wcale coraz mnieJ. Wróg wy 
korzystuje kazdą z nich, stara 
się wciskać w każdą wytworzoną 
w naszyrrt życiu siczelinę. 
Uchwałv \II Plenum KC nie 

Hfradły nic na swojej ostrości, 
aktualności. Czujność wciąż musi 
b),ć chlebem codziennym każdego 
rzłonka Partii, każdej organiza­
cji partvjnej. Tam gdzie osłabia­
my naszą czujność, gdzie zaczy­
namy upajać się sukcesami, tam 

następuje demobilizacja, tam wla 
śnie wytwarl:a się szczelina, w 
którą wciska się wróg. Wykorzy­
stuJe on każdą naszą słabość, 
każdy nasz błąd. 

Czy wszyscy to dostatecznie 
jasno rozumieją? Ostatnie Ple­
num KW w Rzeszowie pokazało, 
że tak nie jest. 
Przeżywamy, okres trudności 

gospodarczych: Wróg klasowy 
\lyłazl wprost ze skóry, by zwlęk 
szyć nasze trudności I na Ich 
gruncie wywolać niezadowolenie 
mas pracujących, szerzyć nlewia 
rę I panikę, rozluźnić dyscypll­
nę, obniżyć wydajność / zahamo­
wać wykonanie planu. 

jaka była postawa niektórych 
e>rganlzacjl partyjnych w tej sy­
tuacji? Czy potrafiliśmy w do­
statecznym stopnlu walczyć z na 
porem wrogiej plotki I propagan 
dy? Czy umieliśmy wytłumaczyć 
robotnikom I chlopom przyczy­
ny tych trudności, Ich charakter, 
II głównie - czy pokazaliśmy 
sposoby ich przewyclężanla? Nie, 
nie potrafiliśmy. 
Można wskazać na szereg na­

szych organizacji partyjnych, jak 
w WSK, w przemyśle naftowym, 
mozna wymlenU nawet Komitety 
Powiatowe, Jak np. w Sanoku 

i Leeku, które nie przejawiały 
dostatec?:nej czujnoŚci wobec pod 
noszącego głowę wroga. W lań 
cucle Komitet Powiatowy nIe 
przeciwdziałał bzdurnym plot­
kom rozsiewanym w okresie na­
silenia choroby Heine-Medina, a 
biernie przyglądał się Icb .kut­
kom. 

Walka z wroga Ideologią 
o czym świadczą te fakty? O 

:zaniku czujności, o tym, 1e niek· 
tórzy towarzysze nie chcieli wio 
clzleć warcholskiej roboty wro· 
ga i kapitulowali przed nim. W 
równym stopniu dotyczy to kie­
lownlk6w niektórych naszych za 
Madów orzemysłowych, którzy 
zamiast zdwoić wysilel< w obli· 
czu nasuwających się w młeslą 
cach Ilpcu I sierpniu trudności, 
osłabili swą czujność, z;demobl' 
IIzowall sIebie I załogę. myśląc, 
że plan będzie sl~ wykonywal 
samoczynnie, ot tali według zgnl 
Ifj oportunistycznej zasady "ja' 
\':oś to będzie". 

W WSK lekceważą racjonalizatorów 
i ich twórczq pracę 

W swoim referacie na Plenum 
I sekretarz KW tow. Ptaslński, 
oraz liczni towartysze, zabiera­
}licy głos w dyskusji, przede 
wszystkim zaś sekretarze KW 
tow. tow. Cuber I Rogowski, 
wskazali na zjawisko wzrostu 
awarII. Szcz;ególnie wzrosły awa 
rie w miesiącach lipcu I sierp­
niu w kolejnictwie. Jest to b.ez­
pośredni l grożnv dowód naSIle­
nIa wrogiej działalności. I w ty~' 
wypadku niektóre organizacje I 
komitety partyjne stanęły bezrad 
n/e nie zanl,lllzowaty przyczyn a­
warII, nie wyciągnęły z łych fak­
tów wniosków politycznych. Na 
odwrót, baga.tellzowały Je, a na­
wet zamazyWały. Wskazuje to na 
oportunizm, na przeciekanie ob­
cej szkodliwej IdeologII socjal­
de~okratyzmu, doszukującej się 
we wszystkich takich przejawach 
"obiektywnych" przYi:zyn. 

ZDA WALO BY sIę, że obecnie dell wwmitkÓ'w. Porz)'ITzą,d tak! nysze z Komitetu nie ,konltwl'Ują 
w IV kow'alf~81le 1951 r. ,nie zalStąlj)Hlby rę-ozmą pucę pooact sW)"Ch ~osta/nowień. Dlatego, 

kl~ba j.u,ż l1i<komu tJ,ulOlaczyć 30 robooników. Realdzaoj.a tego choć je~,t już paź.dziemik, pro­
donioslości s'zyhkiego rea·li.zowa- pomysłu p-rlymlosłalby zaklrudom jeJkt ,inż. R'\I>Sla Qla,da;) jest ole' 
n:a pom~łów racjonaHza,lor· ki,l'kalSet 1~ięcy złolych oszczęd ro-l;pa,brzol!1y. 
skich. Zda/wało by się, że dosta nQŚ.Ci mewie, Tyomeza/sem pro- W d,niu l maja. kierowmrl< ma­
t-ecznie ja1Sino i wiążąco postawi· jekt Omasty zootaa wlpora,w,d1.ie gaczy,nu tow. Wojciechowski zło­
la lo iZ<a,gadnienie sp ecjoa In a rozpa1rzooy l pr,zyję-ty jesz>cze z żyl 'wniosek, w którym ~ojClk­
lichwa·la P,rezy>diwm Rzą·du, że końcem czerwca hr., lecz dolych tu~e uc5lprarw-llienie wa/kowalnia 
obowią'zek QjJJeJki i .pO'pieral!1ia czas nie Wjprowadzono go w materiału. ZalStosQWa,n:e tego 
ze wsz~'bkj.ch .sił ruchu ucjona- żyde, bo ... nie lTlOŻllla zna.leźć pomy\Sł'1.l przyspieszyło . by pro­
J>izatoffikiego wy.fiika z posta- k>reślarva, ,który wy/kona ,lI"ysu,: .. ,s es .zn3!kowJ\'IJ:.a .. 0, 95 !procent. 
wicm.ego paez IV PlenulOl KC nek 1ochinkvny. I na,dat! trwil : Od l ma;a do 20 sierpnia br. 
zada,nia rwalllk~ o postęp teDhnkz ręcz·na przesta,rzała. metoda ob- proj.eM op.racowywa'no tech'nkz­
ny i że to pOIwim'llo być prawem róbiki w7.Col1ni>ków. nie. Kiedy zaś lZos(alllie za<stow-
dla 'lderO\v\nktwa ~,aż,dego za- mmy [aujooaHozator ob. Rusel walny Illie wialdomo. 
kład,u. jeszoze w maju hr, wy>nalazł Lek'cew8/Żenie ooIllnClj i\nicjaty-

Oczywiście; pra'wo to działa sI)Josób mechallllwwlllil1ia prac w wy l!1owa'tortSkleJ roboLników ma 
coraz Jep i e.j i pows.zecl11Jliej. P.rzekirawaJJl!1i ,g'lóW1llego mag·a- swe- źródło w ,niedbałej prlllcy 
Wdąż jedl!1ad< not,ujemy wy;pa,d· zy>nu. RobDt'ni,cy PlfzeJkraw,a'l/tJi komisJ-i wy>na.Ja/zczości, l11a której 
ki jego 1I1.81l'·uaza1l1ia. Jerunym z dotąld 1P0d-lloszą ręcvnie kloce c·zele lS'toi .g1Ó'\\~ny dl11iyn'ier fa­
takich przykładów jest WSK meba'lowe. Rea,lizacja tego p'rojek bryki. 
n.. I. tu ,nie tyllko uMVwlh. by lwdz,ką Nierrnl!1ie;lSzą wi'nę za ten s'talTl 

, Plenum "K:omitetu Wojewódz;­
kiego postawiło przed wszystki­
mi Instancjami partyjnymi, przed 
kałdym członkiem PartII - nowe 
zadania. Najważniejsze z; nich 
- to podniesienie poziomu poli­
tyczno-partyjnej roboty, a podn"l 
sienie polityczno-partyjnej robo­
ły, to właśnie wzmożenie ~zuj­
IlOŚc!, 

Co oznacza czujnośt 
rewolucyjna ? 

Tempo w jakim realizowane p.raooę, lecz IPOd,nlosla by równo- ponosi delegat Cen'tra,],r1eJgo Za­
są i 'IVIpJ"OIWadzo!łl!1e ,w życie pro- cześ'nie bezJ)ieczeństwo p'racy. rzą,du porz·emyosłu S.przętu Komu 
jekty Ifa.cjonat!!ozahotrskie jest Egzek'1.1tywa Koml,telu ZaJkIoa- nihcy>Jnego ~nż. Roo'zlewlez, 
iście żó~wie. Oto stolan Omasta dowego, docC1niaJą.c;· doolosłość obowiąza,ny (JIpie'kow.ać się re- Czujnośl rewolucyjna każe 
złożyl wnioseJk, 'W Mórym za~o tego pom~I>u, zOioowlątzaaa l11·a- Clhem raojooa,li.zatorsikim. Przed- prz;ede wszystkim wpaJal w sle-
dal,n.roiekt "'rzy,rzą,du do mocha- cze!l!1e..,!!O dyre!ktora zakładów do sta'\vl'c'l'el CZPSv ~od·-\"-·-'~:i do I d '~lo 

,... J ,.. " 'Ullvuu ble I w Innych ŚW Ił omos.., .. c 
n!croej ob-róhki drewnianych mo' roz/patrzenia proje'ktu. AJ·e tOW8 tych lSl]>naw nied,ba -e:, nie a,"a~i- na naszej wielkiej drodze budo-

zuqe sumien'nie pos'zczególlTlycli wanła nowego ustroju społeczne 
poroj.ektów, a we ~z%tklm ople- go, trudności są prawidłowym 
ra się l!1a lM!igelStiaclJ dyrekcji. zjawiskiem, więcej - są nleu­

P.,zy talklej "opiece" T'uoeh II" a- nilmlone, a więc trzeba w kał­
cjona'lizacji, ,k,!óry 1a.k w.iele 
p.rzy>nos>i ,korzyś.ci w przyslpiesza ilej chwili być gotowym, stawlne 
ni,u produ:kcji na i,nnyoh zalkła- im czoło, spotkać je w pełnym 
dach, i!Jut3!j jest za,niedbaITlY. Klwb uzbrojeniu. Czujność każe nam 
techlntkl ,I r.ao;ona.lf·Z8cji w tej bacznie śledzić, by nikt w naszej 
.. za(Jhęoca~ącej" atmosferze -rów. organizacji partyjnej, w naszej 
nież .nic ,nie 'fobi. f1tbryce, w naszej spółdzielni pro­

ZalStall1awiające jest, ja1k malo clukcyJnej nie zatracał się w 0-

uwatgi Komit,et Za'kła>dowy Pa,r- bliczu trudności I nie uciekał 
NI 'Poświęca l.a.gadl!1ieniolOl racjo przed nimi, lecz ~eby zdwoil 
f1o!łlizatorstwa. Za,ga'dnienie to swój wysiłek, wykonywał swe za· 
hyło wIP.ra/w.dzi,e- 1dlkaik1-obnie te. dania i większym uporem, l 

matem ob.raod eg,zekult)"Wy. alle .... Iększym poświeceniem. 
Jalk już "'Sp<mlnidiśmy, bra,k koo Czujność oznacza, że w obli­
troli 'W ISlosunj(ll do .podejlOlowa- t,zu trudnqścl trzeba jeszcze moc­
nych u.chwa,1 &p.rawia, że rac:o- niej związać się z masami, wy­
na1lizatorzy WSK nr I na,dal 'są jaśnlać l mówić robotnikowi i 
pozbawieni (Jjpieki, .a Ich pomy' chlopu prawdę o tych trudnoś· 
sly zalegają dyll'ektor.sikoie biuil"- dach. Wskazać robotnikowi na 
ka.. Nie. za,:.muj.e się tym WJCa:le sposób Ich przezwyciężenia, mo­
I Rada Zakład.owa, kt6ra jak naj tillzując go do ulepszania pra­
szybciej powinna się zapoznać ey, do podnoszenia wydajności, 
z ostatnią uChwalą sekretańatu C!O rozwijania współzawodnictwa 
CRZZ w tej sprawIe. co dzień I cierpliwie wyjaśniać 

Ta,ki słoouneik do ~,pil"al\V ,u- hl b t I ki b . 
cl1U ra~ona(1I1zatoor51<leQ'o jes-t c opu jego o ywa e s o OWlą-

" zek wobec Państwa Ludowego, 
w,ręcz s d1iowy. 

W wake o "'elm w""on\8nle I obowiązek wynikaJący z sojuszu 
k 'l- ,J" robotniczo-chłopskiego - obo-

prze Mmenie :p.a/nu prodUJkcY'j- wIązek sprzedaży państwu zbo-
nego .naJe1Y /Szeroką lJipie'ką olto- I 
czyć raC;OInalfza,t()(fów, zaipewonlć ża, wypełniania starych I zawe 
Im WlSze,l'klj pomoc !eehl11iczoną ! rania nowych kontraktów hodo-
5Z.VbJ1<o w')Jfowad7,ać dO' pwdwk- 'IIoli, płacenia podatk1w, zwalcza­
e:.j 10, co Ich ,bwórcza myśl da.Je "la sp~kulacjJ na wsi. . 
fa>b.ry,oe nRI;cenniealS.zClg'O .- moi- Oto Jak należy rozuml-eć zada 
n0Ś~. pOld,n!es!enla 'WY,da il!1Ośd" n!e wzmożeni.a czuJn.o~cl -:- wieI 
obn:zel!1!a J«;isz~6'\V i rp,rzysipie· kleg'o, wcią_~ najpJinleJszego 
s'Utnla poslę.p'u t0Ch n:dn ego. nakazu Partu_ 

M, Szacka T. frcy 
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Tr~::tory na polach PR,G-ów 
-----------------._---

Przed Dniem Wojska Polskiego 

Scisła i nierozerwalna 
jest \vięź naszego wojska 

z narodem 

Odrodzone Wojsko Polskie jest wielką szkoł.ą ~!" 
chowania obywatelskiego - szkolą budowmcz} ch 

socjalizmu, którzy czujnie strzegą zdobyczy Polski ~U' 
dowej. Zołnierzy i kadrę oficerską łączy jeden wspó.ny 
cel: służyć ze wszystkIch sił partii I narodowi w walce 
o pokój i plan 6-letni. , 

Stosunek żołnIerza do oficera oparty jest w n~szym 
wojsku na zrozumieniu wspólnoty celu i dziatama, na 
braterstwie myśli I czynu w zaszczytnej służbie w obro-; 
nie demokratycznych zdobyczy narodu polskiego. Dla· 
tego dyscyplina w naszym wojsku oparta Jest na wyso­
kim, obywatelskim uświadomieniu żołnierzy o koniecz­
noścI Jej przestrzegania. 

Jakże inny sens ma wojsko w krajach kapttalistycz­
nych! Mimo, iż tam także żołnierz nosi broń i mundur. 
posiada stopień i dystynkcje, przepaść, która dzieli oby­
dwa systemy wojskowe, jest ogromna. Wojsko w kraju 
kapital1stycznym, to narzędzie ucisku w rękach klasy 
panującej, w rękach burzuazJl. Zadaniem Jego Jest obro­
na systemu wyzysku, trzymanie w ryzach mas pracu· 
jących własnego kraju i podbój innych narodów w celu 
powiększenia terenów eksploatowanych przez burżuazję. 

Wsźystkie kluczow~. ąta~ow:iska w wojsku kapitali­
stycznym obsadzane są przez ludzi związanych z klasą 
posiadającą. W AnglH do nIedawna stopnie oficerskie 
były kupowane za pieniądze. W Polsce przedwojennej do 
korpusu oflcerslctego przyjmowano Jedynie synów obszar 
nik6w, fabrykantów l kupc6w. Dyscyplina w tych ar­
miach Jest dyscypliną nieświadomą, utrzymywaną ja­
dynie przez stosowanie wymyślnych - niemal sady­
stycznych szykan. 

Wojsko ludowe Jest wojskiem nowego typu. Jego ka­
dra oficerska wywodzi się z robotnik6w i chłopów, jest 
klasowo związana z masami żołnierskimI. I dlatego wła­
śnie naród nasz odnosi się do ~o!ska z taką m1łośc11\ 
i uznaniem. Dlatego we wszystkich mlejscowoścl1łch. 

wzdłuż ullc, którymi przechodziły oddziały powracają­
ce z letnich obozów, zgromadziły się nieprzebrane tłu~ 
my mieszkańców wsi i miast, aby powitać żołnierzy. 

Równiez i naszej Jednostce społeczeństwo Rzeszo­
wa zgotowało gorące i owacyjne przyjęcie. Witano nas 
kwiatamI. radosnym uśmiechem i przyjaznym słowem. 

Te słowa l upominki ofiarowane nam przez społe­

czeństwo, będą dla nas bodźcem do jeszcze Większego 
wysiłku w nauce I szkoleniu. Podobnie osiągnięcia rze­
szowskich robotników w reaUzacji planu 6-letniego 1 
walce o pokój nakazują nam jeszcze bardziej wytęży4 
nasze siły w podnoszeniu na wyższy poziom gotowości 
bOjowej naszego wojska. Okres służby wojskowej 1 trud 
żołnierza - to również część wielkich zadań, które rea~ 
ltzuje nasz naród budUjąc socjalizm. Postawa i siła na­
szego wojska - to dc>wód, że będZiemy umieli obroni~ 
nasze pokoJowe zdobycze przed imperialistyczną a­
gresją. 

ppor. Stanisław Jarosz 

O Pismo 
. truJa!'y pokój, 
. O demokraf!1t:. 1udouJg! 
nieodlql!zlW dla &ażdeqo aliiij 
wistq partlJjlU!(Jo i zwiqzkOlIJefJo 

5-2-12274 



Rok II B. X. 1951 Nr 41 (63) Puchar WKKF 

Grupa I 
Ogniwo Rzeszów -
StaJ Mielec 5:1 (2:0) 
Spójnia Jarosław - • 

Włókniarz Krosno 3:1 (3:1) 

rfASEtA 
Stal Mielec 5 8:2 
Ogniwo Rz 4 6:2 
Spójnia Jarosł. 5 2:8 
Włókno Krosno " 2:6 

Grupa II 

33:9 
13:14 

9:15 
4:21 

Grupa lekkoatletów NRD na Dworcu Giównym w Warszawie TYGODNIOWY DODATEK SPORTOWY "NOWIN RZESZOWSKICH u 

UnIa Krosno -
Gwardia Rzeszów 0:4 (0:2) 

Stal Stalowa Wola 
Kolejarz Jarosław 9:1 (4:1) 

TABELl ._-_.;.;------
--iiiiijj; 

Międzynarodowe spotkanie lekkoailetyczne 
NRD - Polska 144:162 

Po raz pierwszy lekkoatleci 
polscy spotkali się z zawodni­
kami NRD w roku ubiegłym 
podczas otwarcia stadionu spor-

towego w Berlinie. 

6 bm. fOz.,poczęlo się w War­
~;;;a\Vie międz)'lpańlStwowe s-potka 
n:e lekkoaltletycz,ne mi~z;y NIe­
rnieoką Repwbli<k, Demokn,tycz· 
ni) i PollSką. 

Po pierwszym d!nlu ft'w<ldó-w 
orow8ld-zH a Polska 80:77 pkt. 
, Sta,d ioo WojISka Pols'kiego ude 
ko,rowatllY porbrel3lm! Prezyden­
~a Bien-uta, Prezydenta P iecka ! 
Generali5!Sim'\1<sa ' Stal·ma ora'z ' 
flagami tIliJrodQW)"mi NRD i 
Po~ski 1Z'l51romald"LiI ponad 20 tys. 
wi,dzÓw. 

Na zawody pil"'zJlbylł Se!kret81l"1: 

f,(ene>ralny KomItetu Ws~ółiPraey 
KuJ<tu.ralnej :r; Zalgr.a1llicą amb. 
Wende, 9I"lLZ ppze~ti:,-,,1_ciel~ . 
wla,d'ż 5p()r!;o.wy,ch ·Z P'fzewoi!n!· 
c7.ą,cym Gl(l(F Fan~gą ':la cz~l~. 

W loży hono!"Olwej Ujął mIeJ' 
s.:e szef misji dyJllomatycrnej 
NRD op. amb. AoolTle Kwndermaln. 
Obecni byli rÓWiniei· ,p-rzedstalW~ 
c: i ~le d~"plomaty'Cz.ni państw ZI\<-

przyjaź,ni,onyeh. ' 
Wit.aj ąc gości ,przeJ\vod1nlczący 

Stel C<C Ztl1 ego Komitety Kul ~UifY 
Fi z ycz.nej - Gi~dgowd ośWJ3:d­
czyI, że s.poukalOle ISJpcil"1owcow 
Po!~ki ! NRD jest w}'I!·3'lem no­
I'.'t'lj ISOcj a1listycZ'llej breś~ci kuHru· 
ry fiz)"czlI1oej obu tI1ar~()w, wL?' 
l'u;ą1cei si'ę ,na 'Wslg.a:małych os:ą 
g"nięcia(..:h 'wi,el,ldego s~orbu ra­
dzieckiego. 

Szwargot 

"Rośnie, krzepnie i rozwiJa 
się w .Polsce Ludowej socja­

·Jistyczny sport - podkreślil 
mówca - dz;~kl trosce Rządu 
I Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotnkzej, dzięki osobistej 
opiece Prezydenta RP BoJe· 
sława BIeruta. Również I wy 
w swojej ojczyźnie - Niemiec 
kie.j Republice DemQkratycz­
neJ - budujecle nową, maso­
wą i ludową kulturę fizyczną 
pod przewodnictwem waszego 
Rządu i Socjalistycznej Par. 
tii Jednoś , L której przewodZI 
wvnróbowany rewo~!lcionista 1 
bojownik ~ pokój, Prezy.den! 
Wilhelm Pleck. \\e wspolne] 
naszej walcc o pokój - za­
kończył mówca· ~ są l nami 
miliony uczciwych ludzi na 

całym świecie. Zwyciężymy w 
tej walce, gdy t przewodzi 
nam Związek Radziecki i 

13,7. 3) Wo15ki (tf') 
4) Ka'rdaś (P) - - 16,9. 

Wielki STALIN". iii liii i li il W im!ooiu e<kipy NRD od1!()o 
wi'€Idział kierowulik d.mży1ny Ger 
ba'l'd Wenzel: 

.. Jesteśmy szczęśliwI I głę­
boko wzruszeni przyjęciem ja­
kiego doznaliśmy w Warsza­
w/e". Obecne spotkanie leHe 
atletyczne jeszcze bardziej za­
cieśni I pogłębI więzy przyj d 
n/ łączącej oba narody. 

Kula: 1) Lomowski (P) 

W przeddzIeń r(){:znlcy IsI. 
nlenla NIemieckiej Republiki 
DemokratyczneJ, my sportow­
cy NRD ślubujemy poświęci~ 
wszystkie nasze sJly dla zapo 
bldenla nowej rzezi narodów. 
W walce tej nie jesteśmy osa­
motnienI, gdy! na czele stale 
rosnącego światowego obozu 
po~oju stoi Wielki Związek 
RadzIecki". 

\'I'atny przed skokiem o tyczce 

15,58, 2) Prywer (P) - 15,36, 
3) Schmidt (NRD) -- 15,31, 
4) EtzX:Jild (NRD). . 

Tyczka: l) Adamczyk (P) -
3,60, 2) Wa:żlny (P) - 3,80, 
3) BaJzer (NRD) - 3,40, 4) 

100 m: l} Kiszka (P) - 10,7. 1;I~i~t~,~I~ijl:~;~j!:;~' Et'Z(l,ld (NRD). 
,, 2) Stawczy,k (P) - 10,8, 3) 

WesthaJJ. (NRD) - 11,0, 4) K,re­
tschman (NRD) - 11,2. 

tomowskl 

Po 'wymiamje proporczyków 
plrzez 'kapi1anów drużym Weln­
berga I Schulza ooe.gra1no hym 
II)' obu państw_ 

P ;'erw\Szy d,z,ień zawodów od­
hl') s.i\: wśród przejmuJącego 
rz imna, co wpłynęło 1lla o!Jlniżenie 
w)'n ilk6w. 

Na iI1a1/epszym poziomie sh· 
lo pchn ięcie kUllą mękzyzn, któ­
re z>akończyło się pod'wó}nym 
zw>'cięlStTwem PollHków. Lomow­
skI uewamż()Iwał się Prywerowl 
za pOtraiJkę '!la $jparl,alkiadzie, wy 
g.rywa,jąc ll"Zu1em 15,58. Re1<Otr­
uzisba NRD Schmidt 'Za~ął trze­
cie miejlSICe, biJąc re)(or,d kraJo. 
wy w)"niki€lm 15,31. 

Emocjont\ljąq I na doba-ym 
poz iomie 'Wal'kę sioczy.Ji w trój· 
SkOilru Weinberg l Frlsfer. Po 
kf\lMym sk'oku obe;mowaU oo! 
nla 7.mi a.nę jnowadzenie, II o zwy 
ci ę&t we Fr!,s1era z a-decY'dowa,ł 
clstatn i ' 61kok - 14,78. Rekord 
życiowy pobił tu rcJwl!1ie!Ż Kowal 
za :mU.'i1>C wVlIlikiem 14,26 tlT".zecie 
mie.ilSc'e: " 

VI biegu na 100 m męż'czyw 
podwó;ne z,wydęsbwo odn:eś,li 
PolaJCY Kiszka I Stawczyk w 
ba,rd1:O dOlbry1ch czalS8ch 10,7 ! 
10,8. ' 

W skoku o ty'Czce Ada!hczyk 
i Ważny Z>a'Pewnili sobie pier­
wsze miejsca wynikami po 
3,80, po cZYm zaatakowali re­
kord Polski. Próby nie po­
wi<>dły się, żaden z nich nIe 
przeszedł wysakoś'Ci 4,15. 

W kcmkurencjach kabie! za 
wiodły !miotaozki. Clachówna 
i Konłkówna (oszczep) <mło.: 
OObrzańska i Kozłowska (dysk) 
!1zucały dużo poniżej swego 
nOI1Il1alnego poziomu. 

WYNIKI; 
, MJc:ŻCZYlNJ J 10 m 

ppł. 1) Demm (NRD) 
15.2. 2) SOhmoli'nsky (NRD) -

400 m: 1) Mach l (P) - 49,6, 
2), Bae811aok (NRD) - 50,2. 
. 1.500 m: l) Pola-zebowskJi (P) 

4 :05.4, . 2) KuiŚmirek (P) 
4:05,8, 3) Do.nath (NRD) 
4:08,6, 4) Braunschweig (!\'RD) 
4 :10,6. 

Młot: 1) Masłowski (P) 
48,84, 2) Zielenuewski (P) 
46,38, 3) Ma'l"C'llS (NRD) 
45,31, 4) S:C'hrnidt (NRD) 
42,31. 

5.000 m: 1) Graj (P) 
15 :26,6, 2) Thees (NRD) 15:30,0, 
3) Mańkowski (P) 15,31, 
4) Genatowsky (NRD) 16:32,2. 

Trójskok: 1) Frister (NRD) 
14,78, 2) Welnberg (P) - 14,70, 
3) Kował (P) 14,26, 4) Har­
twich (NRD) 13,39. 

Sztafeta 4 x 100 m: l) Pol­
ska (Sta~zyk, Lipski, Buhl, 
Kiszka) - 42,5, 2) (NRD) -
4~.8. 

Breguhinka podczas wykonywa­
nia rzutu kulą 

KOBIETY: 
Oszczep: l) H offmeis ter 

(NHD) 38,61, 2) Vogt (NRD) 
37,68, 3) Ciach6WU'"13 (P) 
37,37, 4) Konikówna (Pl 
34,91. 

100 m: l) P.rei'bisch (NRD~ 

(CiQJ[ dalszu 114 stroni, ó) 

--------_._-------=- ........ ~~ 
Stal. st Wola ł 6:2 
Unia Krosno 5 6:4 
Gwardia Rz. 4 4:4 
Y"')lejarz Ja.ros. 5 2:8 

Grupa III 
Kolejan Przemyśl 

1'1:4 
9:10 

10:7 
6:21 

Urna Przeworsk 3:2 (0:0) 

T1REL;\. 
KoleJa,l'z Prz. 4 6:2 10:1 
Spójnia Rz. 3 4:2 10:4 
Unia Przew. 3 0:6 4:12 

Grupa IV 
Uma GorUce -

Gwardia Przemyśl 3:2 (2:2) 
Sta,l R:zes2ÓW -

Unia Jasło 6:0 (4:0) 

TABELi 

14 bm. staną na starcie Marszów Jesl'ennych żołnlenI! 

sta,l Rzeszów 
Unia Gorllce 
l:nia Jas)1) 
Gwa,rd1a prz. 

5 10:0 
5 6:4 
5 3:7 
5 1:9 

21:3 
lG:1% 

7:22 
7:1. Wojska l,udowego 

Mgr M. BOMBA 
Inspektor propagandy Wl(l(f - . ~zeszów 

Maszerujemy szlakami zwycięstw 
Rok rocznie w miesiącu paź­

dzierniku organizowana Jest \\' 
całym kraju w miastach I wsiach 
masoWa Impreza pd nazwą "Ma 
szerujemy Szlakami Zwycip.stw". 
W imprezie ~ej ~portQW~y czczą 
pamiętną rocwicę zwycięskiej 
bitwy pod Lenino, rocznicę naro­
dzin Ludowego Wojska ' Polskie·, 
go, . . . .. " 

Marsze Jesienne organfzowa'ne 
w rocznicę bitwy pod Lenino, w 
ramach Miesiąea Pogłębienia 
Przyjaźn1 Polsko-Radzieckiej -
obok swego doniosłego znaczenia 
~po.rtowego - mają nadto poważ 
ną wymowę polityczną. 

Ta potężna manifestacja spor­
fowców, w której w roku ubit',­
gołvm startowało w woj. ~zeszo\V 

skim 92 tys. uczestników, a prze 
~z!o milion w całym kraju 
odbywać się będzie obecnie pod 
hasłem: "W walce o pokój wzmo 

cnimy obronnoś(kraju, wzmocni Tegoroczne Marsze Jes,ienne 0/1 
my Wojsko Polskie i sojusz z ganizo\I'~ne S i! \\. ch\\' ;!i, gdv ma 
Arn 1i:-.i "Radz!0(" ,.:: ·" "t,' ~,. ,~~, " 0; - • , ' <" ,,'-, rv . ią (lju ~\vy '" 

W Marszach JesIennych nIe zabraknIe równi d kobiet - członkIł 
klubów sportowych. 

Niespodziewana porażka kandydata do II ligi 
Włókniarz Krosno - SpÓjnia Jarosław 

1:3 (1:3) 

clęsko real!zują drugi rok plan1l 
I'-letniel!o. gdy na całym świecie 
trwa nieubłaga.na walka o po­
kój. 

Sportowcy naszych mi,1st i w5.1 
llczestnicząc masowo w mar­
szach wykażą swa postawę goŁo 
wą do pełnego udziału w pracy 

Wysłęp Włókniarza Krosno 
w~budził niemałą sensację u 
sym.patyków sportu piłkaTsk,le 
go, to ted; na stadionie stawiła 
się pom1mo zimna rekordowa 
liczba publiczności. która za­
chwyco.na była dobrą Postawą 
dX'uQ:yny miejscowej. Spój.nla. 
za.grała w tym spotkaniu we 
wszystk,ich liniach barozo do­
brze, Wkładając dUŻiO ambicji i 
woli zwycięstwa. • 
Drużyna miejscowych, zwła­

szcza w linii obrony i 8,taku, 
zagrała bez zarzutu. Dużą za­
sługą dla zwycię,stwa była do­
bra gra Sh-eHa, który z powo­
dzeniem zaszto'Pował Gbyfta, 
nie dopuszczająe go do strza­
łu. Zmiany p!.1Zeprowadzone w 
drużynie jarOSławskiej, po 0-
słatnkh poniesionych poraż­
kach, wyszły na korzyść, zwła 
SIoza linii na'Padu, gdzie wszy 
slJkie przeprowadzone ataki 
były składne. Ataik dużo strze­
lał, co w re2lUltacie pl'Zynlosło 
pierwsze 2 punkty w me0'lu pu­
Charowym. 
Grę I'02'JpOCzynają gośde i z 

miejsca przeprowadzaJą ataki 
na bramkę Sn6j1!1.i. Jednak w 
tym dn1u dobrze usposobiony 
bramkaa"z mieJsCQwych, Cyza. 
7. powod1:eniem interwenio~ 
w.ał w nlebe2lp!ecznych wyoo­
dach gOOci. ~fiejscowi docho­
dzą do gl:o.su i w-idzimy 
jak atak l"ą za razem DrZe-

! w walce. jaką pro-';"aclz: cały 
prowadza akClję na Ibtramikę r,aród polski, pod prz'2w:1dn:c­
Bidusia. W 10 min_ n<>tujemy twem Partii o umocnienie gospo­
radną kombinaCję trójki na- darcze naszego kraju i ulrw a łe­
padu miejSCOwYCh, jednaik Pał nie pokoju na świecie. 
czyński nie trafia do pustej 
bramki. W 15 min. Gbytl z 2 Masowy udz ia ł naszej młudzie 
meta-ów fatalnie -.przesbrzeld- iy i dorosłych w Marszach Szla· 
wuje. . karn i Zwycięstw, będ zit' wyra-

Na pierwszą bramkę trzeba zem gorącej miłości i przy,: ti0 7. a-
było czekać do 30 min. nia do Lud owego Wojska Pol-
kiedy to Bidusiowi wylatuje ski ego_ 
piłlka rz; ręki a nadbiegający Uczestnicy zawodów winni u. 
Plik pewnym strzałem uzysku ~wiadomić sobie i zrozumieć gl~. 
je prowadzenie d,la miej.sco- boki sens oraz doniosłe wacze­
wych. W minutę później Streit nie tej powaźnej, masowej im­
piękII1ym strzałem z wOlneg<> prezy. \Vów{:zalS malrsze - 0-
Z 20 m uzyskuje drugą bram~ę, bok sp:ortowego znac%en ia _ 

Goście jednak nie opadają stana s:ę potężną Ino ';ii ;cw'cj, 
na duchu, otroząsają się z chwi I na rzecz wa,lki o P' :Sj. . 
lowej p.rze~agi, w wyniku c!e Tegoroczne M : r::ze J esi"nine 
go w 33 mm: GbY1l z ",:lasn~g'O \)rzeorowadzone zos taną \I" Ciil g U 

~y;pr~~co,w?nla uzys'kuJe, Jaftc m i esiąca października, a zas'a d­
SIę pozrueJ ok~ło, ,hon.orov.'Y .niczym dniem starlu jest 14. X. 
pm1lkt. W 35 mm. MIelnIckI ze b ' 
Spójni pcdwyższa wynik na r. 
3:1, ustalając tYm samym wy- Cclem podniesienia atr akcyjno-
nik spotkania. ści tej imprezy oraz wzmoż"nilJ 

. . . zainteresowania, organiz,1!orzy 
~ zrmall1.le ~tron, druzyna wprowadzają współzawodnictwo 

gOOCl na'l"~uca ~l:e ~em~o, cz~ indyw:dua!ne i zespolowe, Siwa­
mu pr~eC1wsta~'l!1 Sl,ę ml~zll rza to sprzvjaj:)cą sytuację dla 
zawodmcy. S'P6J'~I.. MImo uSI1- k ół sportowych, które prowadząc 
nyoh .atakow g~OSCI. wyn ;,k ~o- !lrac~ zespolową, będą mogły wy 
zostaje bez ZmUłn. Pod. kOl1le~ I. azać swój dorobek. W marszach 
~eCZUt gc::c!e Ul

t 
cz.yna JSą5 gr~c ma ją prawo brać ud7. ia ł wszyscy 

m epo r zevme os ro 1 w mm, I 11 k . . "1 b d~ 
nA . b . l Za O( ro u ZyClil. jV arSl,C ę .. S"u"lla usuwa z OlS ,<l - . "'b d k 
r~yckiego z Wł&kniarza 7-3 nie rowlloczesnte pro 1) na o zna' , 
bewiecziIlą Ii"t:. (K-J) (Ciąg dalsrV na ,tremi, 6) 
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Międzynarodowe spotkanie lekkoatletyczn9 Udany rewanż młodych pUkarzy ~zeszowskiego ORniwa. 
w meczu ze Stalą (Mielec) 5:1 (2;1) 

Plyroacy polscy 
ro karykaturze 
Alaszeroskiep,o NRD ~ Poiska ~44:: 162 Mlod)' I~pół . pnkany r~e- 'Na p;rZelwlag,a goopoda:rzy, kbó<rzy 

szows!ktego OgnIwa UelWlamw· częstogos'Zczą pod bramką Sta­
wad 6ię I ~o w pełn,! 'Z-a dwucy- li. Obrona gooci gIra w tym okre­
f-rową lPoratŻI'k~ 'VI Miel'ou l tamt. sie chaotycznie i l!1ie może pora­
St3JI'ł. dzić robie z ciągle zagTfah;ąc~m 

(Ciąg dalszy ze str. 5) (NRD) 42.S1, 3) tomowski (Pol 
12,3, 2) Koe<.."kritz _ Karger ~ka) 42,05, 4) Etzold (NRD) 
(NRD) - 12,4, 3) Ilwicka ,Pi 38.51. 
12,7, 4) Orsztyn.owicz (P) Skok w dal: I) Ih!en~ld 
13,1. (NRD) 702, 2) Milewski (Pol-

Dysk: 1) Wiederhold (NRD) ~ka) 698. 3) Kiszka (Polska) 
40,64, 2) Imlsch (NRD) _ 37,07, 685. 4) Buesser (NRD) 668. 
3) Dobrzańska (P) - 36,86, 4) Bieg 3.000 m z przeszkodami: 
Kozłowska (P) - 34,06. I) Graj (Polska 9:36,0, 2) Kielas 

Skok wzwyż:: l) Preuss (Polska) 9:37,8, 3) Luepfert 
(NRD) - 1,50, 2) Leupodl (NRD) 9:37,8, 4) Genatowski 
(NRD) - 1,45, 3) BlałJkow- (NRD) 10: 16,4. 
sb (P) - 1,45, 4) Maciejaków- Sztafeta 4x400 m: I) NRD w 
na (P) - 1,40. Rkładzie Lacina, Scholz, Brauch, 

Sztafeta 4x 100 m: l) NRD B8eslack 3:284 (nowy rekord 
- 48,7, 2) Po'lSka. (Minnicka, NRD), 2) Polska w składzie 
Bocianówna, Orsztynowioz, Il- Buhl. Werbliński, LIpski, Maeh I 
witika) - 50,4. 3:28,9. 

Konkurencje kobiece 

Pchnięcie kulą: l) Bregulanka 
(Polska) 13,04, 2) Konikówna 
(Polska) 12,21, 3) Wiederhold 
(NRD) 11,49, 4) Klitsch (NRD) 
11,02. 

Skok w dal: l) I1wicka (PoI­
ska) 544, 2) Gburkówna (Po!­
!ka) 522, 3) Preibisch (NRD) 
499, 4) Piep (NRD) 494_ . 

Bieg 80 m przez płotki: l) 
Schreyer (NRD) 11.8 (rekord 
NRD wyrównany), 2) Schuett 
(NRD) 12,4. 3) Lesznerówna 
(Polska) 12:9, 4) Maciejak6wnll 
(Polska) 12,9. 

Bieg 200 m: t) Preiblsch 

(NRD) 25,7,2) Koecuritz (NRD) 
25,8, 3) Minnlcka (Polska) 26,5. 
4) Szwajkowska (polska) 26,6. 
-Międzypaństwowe spotkanie 

lekkoatletyczne' Niemiecka Repu­
blika Demokratyczna - Polska 
\V konkurencjach męskich i żeń-

skleI! zakończyło się w ogólnej 
punktacji zwycięstwem Polski 
162 pkl : 144 pkt. 

W konkurencjach męskich Po. 
lacy mieli zdecydow,anll priewa­
gę, wygrywając 126:85. W kon­
kurencjach żeńskich przewaQ"ę 
miały zawodniczki NRD, które 
lwyciężyły 59:36. 

Poziom niedzielnych zawo<tów 
byl w porówn.an iu z poprżednim 
dniem o wiele wyżs:iy. 

Stal m!eleoka rwY'.5~ąJpHa w onaJilaodem Ogniowa. Od 15 mln. 
Rzeszow,ie w swym najsHniej- S,tllll zalCzyI!1a a[,akować. Z,dawa­
S'zym skll!łd,zie - który zostąJ lo się, że ulobędzie nawet wy-o 
powaŹlnie wzmocniony puzez ki,]· równalnie - jednak p()moc l 

ku nowyt;h gra.:zy ~e Sląs,ka, obrocnamie;s'Cowyoh je~t na po­
D,rużyon3 gości byla zespoleom ,slerllJnlku. W 32 miin_ 13e:sz prze­
dobn::e zruawansowanym tochni- rzuca pHi'kę na lewe s'l~rzy,db. 
cZlnie -- a ~.rzede 'W'Slzystkim Pieczonka podaje do śr,odka, pi! 
koondyc}'1jlfiie.. Tej dn'!'ż}'1nie ą:>rze' kę pne.}muje Palka II, ·IN-zerw­
ci'ws(.ruwf.!i aię młodzi pilkar:ze ca ją do Ciepl'a,]oa, a ten ljJięk,ną 
Ogniwa, którzy wY'ka1ZaJi w ~ie- p;łówJ<ą pc.dwyŻJsza wynik na 
diiel,nyun meczu ,nie ~y,l'ko ambi- 2:0. '03tabnie m:,nuty 'Pier\\'sze~ 
cję, ale Gzybki ata,t! do pilok i i P()<k;owy na,leżą do Sial:i, któr~ 
n.aodlZwyczaj,ną· bojowość. Te za wszelką cenę ch~e zdobyc 
dwa a,tuty Ipr z ycz y.n ił y , się do bramkę. J€'dnaik 'Wymk pozoSlta­
w}lSQlkiego Z1wyt;ięstwa\ 1adde je nie zmienio,ny. 
oooleŚ'li t'leswwiamle w SiPotka· Po zm:al!1ie sbrcl!1 "Z-azlna'::.za się 
niu z IJ,a'rdzogr<mnym por.zeci w chwilo\\',a ljJ<fZew 3lg,a ,g(),śd, d:a 
niikiem. który'ch w 8 mi'n: Gargas zde­

Goście, j3lk jlUż w:SlPomilna,liś- bywa 'Pierwszą bramkę. Nie z'ra­
my wyróżniaJi 8ię t.och'nik}, <li żeni tym gO!Sp'Cl'daorze rusza'ją do 
,nal'nie;bez,piocz.ni~s'zą Hnią był ata.ku I ,po paru mionulta,eh przej­
,napaId, w ~tórym 'I1a wyu-óŻlnie- mu~ą :zu,o",ł'llie i!ni'cia,tywę w swe 
nie zaa!:ugu~ą obaj 6~rzydł{)1wi ręce, a Pałh 'IV II m:1I1. sLrze!,a 
or,a'/: kierowni,k nl8'palf\u Powala. tr'Zoci ilmrukt od;,a mieJscowych. 
Pomoonky, jak f ohrońcy dalwaJi Od tego. momentu gospooalfz,e 
się często ohgu-ywać młodym gra.:ą 'W je'dną bramkę. Stal [le­

pillka.rzom oz Ogniwa .przy czym ochnięta z-ostala do .defensywy, 
niepobr-zebnie w wielu wy,pa,d- W 16 min. Pi"w)n,ka zdC!by'wa 
kaclt stosowali grę zbyt ostrą. 4 bramkę - a w 3 min. póź,niej 
ZestPółgościzoolal z'tleklaaowa- Palika II usta,ha wy,n,jk ,dnia. 
ny zW'lasroza 'W drugiej fa,zie 
meczu, kiedy fu Oglliwo p,rowa­
dzik> już 3: I. . Stal Stalowa Wola 

Kole:arz J3rosław 9:1 (4:1) 

t'rOCi'i 

SIdło ,przed rzutem oszczepem 
Maszerujemy szlakami zwycięstw 

Na ~:fj Stl8,li 'Ze'S'pól Og.n!wa za_ 
~ad ball'dro dOOrze I to we 
ws'/:~bk;ch lInilllcll. Tmd'no ko­
goś wyll'óż.tJ!ć, .gdyi woS-zyscy gra· 
II ba<l'dw d:'alptlie, .5ZY'oko i tym 
wlaŚl!lie UJskoczyli S'Wego prlze­
dWl11lkll. Stall przeglrał8 zaslu· 
żemie; gdy! wy.sżla. l1a ooisk<J 
żbyt '!lew!tla !Siebie. Na'j)ew,no nie 
s!pod!żiew'all się oni porażki, a 
p.rz~{lna,jml1iej tak wYlSokiej_ 

Drużyna stali! odniosła wy­
sokie i zdecydowane zwycię­
siwo nad słabo grającym rz.e­
społem Kolejarza z Jarosławia. 
Gospodarze mieoJi przez całe 
90 min. roecydowaną prz~wa­
gę i bY'li () klasę l ep,si od swe­
go przeciwnika. 

Petrusewicz 

1.5011 m mężczy:m w konku­
rencJi krajowej: 1) Kuraś 
(AZS) - 4:08,6, 2) Kupczyk 
(Budowlani). 

5.900 m w konkurencji kra­
jowej: 1) Płonka (Włókniarz) 
15 :43,8, 2) OlesiÓ,slki (CWKS). 

DRUGI DZIEN ZAWODÓW 

W drugim dniu meczu zawod­
nicy NRD ustanowili 2 nowe re­
kordy krajowe w biegu na 10 
km. i w sztafecie 4x400 m oraz 
wyrównali rebrd w biegu 80 m. 
przez płot1<i. ' 

Z Polaków Szwargot osiągnął 
najlepszy rezultat powojenny w 
b;egu na \O km. 31 :56,4 min., a 
20chowski w rzucie dyskiem naj 
lepszv tegoroczny wynik 45,89. 
m. W doskonalej form'[e jest Staw 
cz'·'!'. który wygrał łnlwo bieg 
200 m I I,' r73o;'e 21.8 sek. 

Stawczyk 

B!eg- 400 m rrzez plotki: I) 
Scilolz (Nf?D) 55,1, 2) StephJI1 
(N:WI 55,2,3) Gralka IPo'ska) 
57,0. 4) l(lJśmirek (polska) 57,1 

Bieg 2CO m: l) Stawczvk (Pol­
ska) 21,8, 2) M~ch [ (Polstca) 
22,4, 3) Lacina (NRD) 22,6, 4) 
Schneider (NRD) 22,7. 

(Ciąg dalszy ze str. 5) 

SPO. Na podstawie tych wyni­
ków będziemy mogli gruntowniej 
(cenić istotne rezultaty akcji ma­
sowego zdobywania tejże odzna· 
kI. Każdy uczestnik marszów mu 
si wykazać sie udziałem w so­
lidnym przygotowaniu do star­
tu_ Wiemy, iż w większości or­
ganizacji sportowych czynione 
są od pewnego czasu przygoto­
wania do Marszów Jesiennych, a 
instruktorzy i przodownicy WF 
prowadzą systematvcz,ne trenin· 
g-1. Musimy podciągnąć jeszcze 
w tym tygodniu zespoly i orga­
nizacje sportowe do solidnego 
[lrzygotowania się, do jednej z.o-. 
~tatnich masowych imprez - ja· 
ko próby na odznakę SPO. 

Normy na odznakę przedsta· 
wiają się następująco: 

KOBIETY: 
dystans - 2.500 m, wiek 1I~14 

iat norma - 28-25 min. 
: Jystan~ - 3.000 m, wiek 15-16 
I łat, norma - 26 min. 
, -lystans - 5.000 m, wiek od 17 

I lat, norma od 44. -50 min. 
MęZCZYlNI: 

i dystans - 2.500 m, wiek 11-}4 
lat norma 26-23 min. 

c1ystan~ - 5.000 m, wiek 15-16 
lat, norma 42 min. 

dystans - 8.000 m, wiek 17-18 
lat. norma 1,5 godz. 

dystans 10.000 m, wiek od 19 lat, 
norma od 1,20 do 1.50 godz. 

Start zawodników odbywa się 
. rupami, kolejno wg, kategorii 
wieku. Trasy marszu winny prze­
',iegać szlakami zwycięsl,iego [)Q 

chodu Armi,i RadzieckiE'j i Pol· 
~kiej. Na organizatorachimpre­
'-y spoczywa obOWIązek dopilno­
wania należytego przygotowania 
startujących do udziału w mar­
szach. przez przeprowadz 'lie tre 
,ingów. hadań lekarskich oraz 
\\'vtvczenie trasy. 

Wierzymy. że na starcie mar­
,zów staną w bieżącym roku o 
\\ iele liczniejsze rzesze uczestni­
ków niż. dotychczas_ Wśród tych 
5tarlujących wielu będzie takich 

Bieg 800 m: I) Korban (Pol- ZAWODY KOLARSKIE 
~ka) 1 :55,3, 2) f3aes 1Ack (NRD) W RZESZOWIE 
J :55,7. 3) Potrzebowski (poisk? ) W Rzeszowie cdbyly s:ę w 
'1:5S,7 4) Bohla (NRD) 1 :58,3 niedz;elę zawody kolarskie na 

Rzut oszczepem:, l) Sidlo (Pol I szczeblu powiatowym. Zawody 
lika) 6'\,9:1, 2) Garncarczyk (Pol' te były eliminacją przed wyśc: 
ska) 58,73, 3) Kueim (NRD) gami ogólnowojewódlkimi. któ-
56,25, 4) Wiedemann (NRD) re oob~dą s:ę 21 'Października 
56.10. Trasa wyścigu wynosiła 20 km_ 

Slwk wzwvz: l) Meier (NRD) Na stMcie stanęlo 1 I kolarzy. 
185, 2) Ceciila (Polska) !80, 3) Wyniki: I) Gibała (ORniwo 
Zirk (NRD) ISO, >\) Spychalski 41,02 min" 2). Czarnek (Ogni­
(polska) 1'15, woj 41.14,3 mln., 3) Frani; 

Bieg lO.eOO m: 1) Szwar(T,ot (Ogniwo) 41, t6.8 m;n" 4) Pie 
, traszek (L;c, Ped. TPD) 41.17 

(Pols!<a) 31,5Ci,4, 2) l;usek (Pol-
, ) 3'F"i 6 3) Ti ," (NRD\ min" S) Kwi3tkowski (Ogniwo) 

OK? ~ ,-'~' ',.', ' o'. ,1,_, S ,t. ! 41,25 m:n, 6) Czajb (OgniwO) 
32,3,J.t) (,lO,U r, h.J,.d NRD), 4) 7) V - e',. o (Oani ) 8) Skal, 
R ',., I\")r~) "3 i I I) ,r)c" ~., ~ wo, ' 

eW'.IM} , J\ . / ,- ,.. ni:::'( (O,gniwo), 
l<z~t . (l y ć' :(~' .. m: :) %()chow~l< I Wszyscy zaworln;cv zdobyli 

iPo]sKa) 4;)iN '/.) SchmIdt nurmv na odznakę SPO. 

którzy po raz pierwszy 'tetkną 
się ze sportem i którzy w ten spo 
<;ób mogą być pozyskani dla kul­
tury fizycznej przez masowy u­
dział w ~dobvwaniu odznaki 
SPD. -

Marsze Jesienne staną się 

Og'1lflwo ju,ż w pief/wszej mi­
tlucie zdobywa .porowaodzen,ie ze 
slorzakl ·Slwnia<ka - ktÓi'y z bli­
skiej odległości pofozedł'użył poda· 
nie Kieca,. Zfi!zlna<cza 6ię ch'WCo-

Bramki dla zwydęzców w<>­
byli Nowak -_. 4, Opoka - 3 
i Famulsld - 2. Jedyny punkt 
dla Kolejarza uzyskał Bala­
waooer. 

więc sprawdzianem iTtasowości i 
siłv naszego ludowego sportu, 
staną się jednym t głównyeh 
elementów utrzymani8 i stałego 
podnoszenia sprawności fizycz­
ne; wśród ludzi pracy_ Marsze 
będą wreszcie sprawd~ianem doj­
Izalośd ! sprawności organizacyj 
nej wszystkich ogniw ruchu spor 
towego_ 

Unia Krosno - Gwardia Rzeszów 
0:4 (0:2) 

, .By,Aen .sukces byl najpełnIeJ­
szy walczyć mtisi o to każdy spór 
lowiec, każdy ludowy zespół Sflor 
towy, każdy klub f .każde kojo 
przy zakładz,ie oracy. . 

W rewarnri'Owym flpotkanriu 
pucha.rowym rże.$ZQwska GWłlT 
dla odni<>,sła~ęstwo tym 
razem na gruncie kTośnień­
skLm z tamtejszą Unią. Spot­
kanie stało na słabym pozio­
mie. Gospod,arrz.e roielld() 

Stal Rzeszów wygrywa w wysokim stosunku 
z Unią Jasio 6:0 (4:0) 

W niedzjelę, 7 bm. rozegra­
no na stadionie Gwardii w Rze 
sZ(lwie. spotkanie piłka'rsikie . o 
pUChar WKKF między Unią z 
Jasła a Stalą z Rzeszowa. 

rza Unld -do kapitulacji. 
Bramki. zdobyli Kura 3, Ski 

ba 2 i Czech 1. Sędziował do­
brze Jaciow % Przemyśla. 

Ja.p. 

przerwy lekką przewagę, któ­
rej nie potrafili wykorzystać 
bramkowo. Pierwszy punkt 
Gwardia zdobyła w 22 min. 
Była to bramka raczej samo­
bójcza. Drugi pU!llkt dla Gwar 
dli padł również ze strzału sa­
mobójozego obrońcy Unii. 

Po przerwie gra stała pod 
znak,iem lekkiej przewa.gi 
Gwardii. W tym okresie go­
ście zdobywają d wie bram'ki 
ze sbI'załów' GomUJlskiegO' i Le 
wińslde.go.-

W drużYlIlue gospOdarzy wy­
różnić naQeży Habrata l, Ki­
larskiego - Jaracza oraz Woj­
dyłę. W Gwardii najlepiej za­
glI'al1 Jurklewicz, Majeran j 
GomuJsk1. z. 

Dz!'k6wna 

.. 
Woj. klasa bokserska 

Gwardia KrosIlo 
Budowlani Przemyśl 

10:10 
W SipOl'ka1niu bokser-?,k~n; o ~~ 

s.torzosbwo kla.sy wOJC'wodzklej 
krOŚill,ieńska Gwalf,di,a uem:so­
wala 1: Bu,dow:a1l1ym: oz Prze­
myśla. 

W}'1ni1k! VJ\6'jk. (111& pierwszym 
mle;1SC'U gos.pod3Jl"Ze'): Już pierwsze minuty zaWlO­

dów wykazały, że stal o kila­
sę przewyi'sza zespół gości. 
Rzeszowianiez-aczęli grać krót 
kimi podaniami i raz po raz 
zagrażali bramce przeci wnika. 

Przenikliwe zimno utrudnia 
ło w dużym stopniu. grę i przy 
czyniło się do obniżenia po­
tiomu meozu~ 

Kolejarz Przemyśl - Unia Przeworsk 

3:2 (0:0) 

W muszej: Luczaik pokonał 
na punkity Koleszkę· 

W koguciej: WiŚlniemikl prze­
gu-ywa !Tla punkty I Kowa,liSkim. 

W piórkowej: Okębs'kl \WZe­
gu-ywa vo. z Bo;cw1kiem. 

Atak stali forsował nieustan 
nie grę· lewym skrzydłem, za­
pominając z-upełnie o tym, ze 
prawoskrzydłowy Kędra tak­
że powinien bral: udział w 
grze. Linia pomocy zasilała 
atak celnymi plbkamL W obro 
nie Bukała przewyższał ~we­
go partnera. Bramkarz Stali 
Lubiński, nie był zat!l'udniany 
- jednak kilka jego interwen­
cji świadci:ą o tym, że jest on 
w dobrej foxmie. 

Zes>pół UnU, który przez 08-
łe 90 min. bronił się przed u­
tratą bram~k, grał ambitnie i 
d1l'Żo lepiej, aniżeol.iw pierw­
S1Zym meczu na własnym te­
renie. Przyczyną wysoikiej po­
ratŻoki był w dużej mierze nie­
pewny bramkarz, który mógł 
ji'onak obronić 3 strzały. 

W ćatoś'Ci spolkanie nie by­
ło cieka we, a. publiczność in­
teresowała się tylk() tym, ile 
razy atak Stałi ~m1lsi bramka-

Bramki dola KOlejarza zdo­
byli Rabiej 2 i DrzewińSlki l, 
dla Unii stanko i KowaL Sę­
dziował dobrze Porada z Rze­
szowa. 

Z przebiegu pierwszych mi­
nut wnioskowano. że gospoda­
rze odniosą wysokie zwyoię­
stwo. Gra toczyła się pod bram 
kI) Unii, której linia defensywna 
nle potrafaa wyprowad z!ć piłki 
do przodu, a gdy to -się sta-

o _e'śełe do klas, wote •. 
Spbinia (Dębica) -

Gwardia (Jasło) 
3:0 (2:0) 

W meczu o wejście do klasy 
wojew6dz'klJelj dęb:;Oka S.pójnia 
OIdnlosl'8 z,decyodowa'l1e zwycię­
stwo ,n.ad GWar,dią z JasIa, 

Bramki zdobyli WitkO\v,slld, 
SO<orwp,a i Kalw a'] ec. 

--------------------~------ ------------
Stańczyk (Stalowa Wola) 
mistrzem woj. rzeszowskiego 

w tenisie stołowym 
,Szczegółowe sorawozdanle podamy w numerze lutrzejszym 

wało, atak gości nie potrafił 
wykOńczyć jakiejkolwiek ak­
ej.!. Jedynym jasnym punktem 
w ataku Unii był Kużnia. Na­
tomiast Kow31 w roli kierow­
nika napadu wypadł bezna­
dziejnie. 

Kolejarze natomiast dali 
pOkaz ładnej _ zes'-'ołQwej gry, 
jednak mimo przewagi, jaka 
utrzymywała się w pierwszej 
połowie meczu, nie mogli zdoo~ 
być bramki. W tym miejscu 
należy wy,różnić bramkarza U­
nii KostuTa, który W kilku sy­
tuacjach obronił niebeZlpiecz-
ne pHki. .Po zmianie 
stron Unia zaczyna a-
takoWl3Ć i w 3 min. Stańko zdo 
bywa prowadzenie dla go:ś'ci, 
Dos~Qwnie w 'kilkanaście 
sekund Dnz8wińskiemu uda,ie 
Soię wy,równać_ Gra toczy się 
w dalszym ciągu pod bramką 
Unii. Kolejarz przeważa, ata­

W lekkiej Gde,ni,a już w pierw' 
szym stalT'ciu wy,g'fY'wa przez 
p<l,d,dalnie się Wawczaka. 

W lekkopółśredniej: Fedo(Jlfo· 
wiocz przegryl\Va w opie!rw;szym 
starciu z Lewkowiczem. 

W p6łśrednlej: Szta.ch€>cki zmu 
SlIa do lj)od'dalJ1;,a się Ponia,nka. 

W lekkośredn!ej: Różański 
poddaje eię w trzecim. starciu 
Sikorskiemu, 

W średniej: SieńkO poddaje 
się w I rundzie Lachemu. 

W półciężkiej: K:wia\.kowsdd 
zd{)1bywa pun'k ty vo. WlS<kU1~k 
b.ralku przedwni'ka. 

W ciężkiej: SŻOIp,ny równleł 
z,d'v,by'wa punkty Vo.. wskutek 
bralku przed.wni!,a. 

Spóinia Jarosław 
Stal Sanok 
20:0 vo. 

k~jąc w ?~Jszym ciągu. W 13 Jp'lr{)<5 1awska Spójnia IV mł· 

:~i:a~;:J g:~~~;~y.pro~!~ stqostw~K:~ woj ewódz kil';!j klas~ 
sam zawodnik strzela 3 bram-j bOlksers'kle: wygralla vo" gdy?: 
kę w 22 min. Sla!! Z0 SR'ilcoka ,n';e wystaw'fls 

OSotatnie minuty upływają n<l 3 2,awodników, a 4-ty miał na'd- ' 
grze wy,równanej. W 3a min. walgę. 

Kowal zdobywa bramkę dla W meC7Al iowa.rzys'k:m wygra-
Uni,j ustaTają'\: wynik dnia. . 

la SlPoinia 14:5,~: 
W. P. k-j 
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